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drożej :: 


Daid premiera 


Dig premjere! 


Ta, którą wytykają palcami... 


(Niemożliwa kobieta). 
Dramat życiowy współczesny w 7 aktach, 


Gloria Swanson i Conrad Nagel 


W rolach 
głównych: 


Akcja rozgrywa się na plaży w Deauville. 


Nad program: 


Nad program: 


Świeży Dziennik Gaumont'a 


Teatr wenfylowany i ochładzany mechanicznie! 


WaS |Nr. 10. 


Mamy natychmiast do oddania 


3 każdąilość węgła | 


kamiennego 


(najlepszych kopalń górnośląskich) 
poniżej cen kopalnianych. Łaskawe 
oferty pod „Węgiel* do Tow, Akc. 
„Reklama Polska*, Warszawa, Jasna 
£6—2 


Natychmiast do sprzedania 


| czteroosoby, forma „Torpeda”, w do 


brym stanie. Oferty sub. do „Głosu 
Polskiego“ pod „H, 52" 28-2 


Tajemnica państwowa czy konspiracja? 


nii pujen! | QDEON | 


Dla młodzieży 
dozwolone. 


„Król opium“ 


Dramat kryminalno-<sensacyjny w 6 dktach, osnuty na 
tle prawdziwego zdarzenia w San-Francisko. 


W roli 
głównej 


Nad program: 


Świeży Dziennik Gaumont a 


Początek przedstawień o godz. 6. Ceny miejsc: 


Wesley Barry 


słynny piego- 
waty artysta — 


Nad program: 


Il zł. 1.20, 


il zł 2.00, I zł 2.50 


Park HELENOW. 


Dziś, czwartek 5 lipca 1924 r, 
o godz. 8-ej wiecz. 


IV Wielki Koncert Symfoniczny 


m". i i > P r od dyrekcją p. TEODORA RYDERA, 
Minister wyznań | oświaty p.]zach współczesne państwa euro-jcza sfery władzy świeckiej ; du- Jock: aadA 


Miklaszewski oznajmił, że projekt 
konkordatu z Watykanem jest już 
opracowany. lecz odmówił udzie- 
lumia co do niego jakichkolwiek 
wiadomośc? Na pytania, rzucone 
z ław sejmowych. odpowiedział, 
że jest „niekompetentny* do oma- 
wiania obecnie tej sprawy i dodał, 
że będzie ona przedmiotem roz- 
prawy sejmowej, gdy przyjdzie 
czas ma ratyfikację zawartego u- 
k'adu. 


W ten sposób aku ogronmej wa- 
gi dla całego życia wewnętrzne- 
go kraju, akt, stanowiący właści 
wie część samej konstytucji, ma 
ominąć opinię publiczną oraz wła- 
ściwe kręgi świadomości zbioro- 
wej.i przyjść do nas w postaci fak 
tu dokonanego. Wprawdzie pozo- 
staje jeszcze ratyfikacja sejmowa, 
która każe przypuszczać grumtow 
ny rozbiór konkordatu przy 
współudziale szerszej opinji, lecz 
tu nastręczają się nader poważne 
obawy i 


pejskie, jest zgoła inna. Umowę z 
damą stroną zewnętrzną prowadzi 
wyłącznie rząd, lecz opiera ją na 
takiej podstawie. że niemal ua- 
pewno liczyć może na ratyfikację 
ciała prawodawczego. Przyitaj- 
mniej w głównych liniach podaje 
on do wiadomości publicznej zasa 
dy projektowanego układu į uzy- 
skuje faktyczną zgodę opinii. Al- 
boż inaczej postępuje w tej chwili 
Mac Donald czy Herriot, czy wre- 
szcie Marx w sprawie układu co 
do odszkodowań? A przecież kon- 
kordat nierównię złębiej dotyka 
wewnętrznego życia narodu, któ- 
ry chyba ma prawo wiedzieć, na 
jakich zasadach ma być oparty 
stosunek państwa i jegc instytucji 
do władzy kościelnej. 


Premier Grabski uzyskał nieja- 
ką dyktaturę w zakresie finanso- 
wym. O dyktaturze religijnej nie 
było dotychczas mowy i nikt jej 
mie żądał. Okazuje się jednak, że 


te same czynniki, które otaczają! dodatku do pełnomocnictw  fi-| 


odnośne projekty tajemmicą, doło- 
žą wszelkich starań, aby do grum- 


tnwnej dyskusji w tzhach prawo»! 


dawczych 
kacie sprowadzić do pustej for 
Imaltości, I trzeba przyznać, że w 
is'ocie moment ratyfikacji nie jest 
odpowiedni do poruszania oraz 
rozstrzygania zasadmiczych kwe- 
stä. Jeżeli sejm w zawartym pro- 
wizorycznie układzie dokona 
choćby drobnych zmian, koniecz- 
ne bedą nowe układy z Watyka- 
nun. który się może na nie ggo- 
dzić lub też odrzucić. Pełno- 
mocnicy polscy, będąc związani 
uchwałą sejmową, nie będą mo- 
gli w odnośnych punktach zrobić 
żadnych ustępstw. W ten sposób 
sprawa mogłaby słę ciągnąć bez 
końca, gdyż jej rozwiązanie wy- 
maga uzgodnienia stanowisk Wa- 
hi kara i seimu polskiego, a te in- 
Stancje bezpośrednich układów 
nie mogą prowadzić. 

Normalna droga, jakiej trzyma- 
ia się w takich i analogicznych ra- 


nansowych. P. Miklaszewski, czy 
też cały gabinet, bez żadnego u- 
poważnienia, czy porozumienia 


nie dopuścić i ratyfi-|choóby z komisią sejmową ma na | gnie dojścia 


własną rękę ułożyć i zawrzęć kom | 
kordat i dopiero wtedy przedło- 
żyć go sejmowi do zatwierdzenia. 
Już sama tajemniczość. jaką jest 
otoczony, każe przypuszczać, że; 
znajdą się tam niespodzianki. 
Wszak znamy rezolucje ziaz- 
dów katolickich i wiemy, czego 
się domaga nasz wojujący klery-| 
kalizm. Jeżeli bodaj część jego) 


do konkordatu, będzie on zgoła 
nie do przyjęcia dla współczesne- 
go cywilizowanego państwa. 

Jak wiadomo, ów wojujący kle-j a 
rykalizm długi czas 


i znalazł się na tym punkcie w Da | 
radoksalnej zgodności z antykle- 
rykalmym 


radykalizmem francu-| projekcie 


chowmej, ograniczając zarazem tę 
ostatnią. Otóż krańcowy odłam 


duchowieństwa nie chce uznać ze 
żadnych ©ograa -| Od godz. 7-8 KONCERT POPULARNY pod_dyr. S. Pietruszki, 


strony państwa 
czeń j marzy o jakiemś bytowaniu 


oksterytorialnem. Jest on przeko- 
że nawet maikorzystniejszy 
z.kościęlnego punktu widzenia: 
konikcrdat nie da klerowi tego, co 
może oil sam zagarnąć, byle tylko 
n'e robił sobie ceremonii z pań- 


nany, 


stwem i prawem obowiązującem. 
Jakoż cały szereg faktów w ciągu 


ostalmich lat sześciu zdaje się po-! 


twierdzać to mniemanie. Opiera- | 
jąc się zawarciu konkordatu, de! 
iujący klerykalizm, nie przyznaje 
państwu niczego, a salh rezerwu- 
je dla siebie możliwość wszelkich, 
pretensji i rewindykacji. Niby w 


niedostępnej fortecy chce się zam- 


knąć w jednym artykule konsty- 
tuci: kościół katolicki w Polsce 
rządzi się własnemi prawami, 


Skoro tak, to może robić, co mu 


wątpliwości. Oczywiście | wypływa ona w postaci prostego! się podoba i władze pańs'wowe 


nie moga się do niego wtrącać. 
Ale Watykan nie 
wyższej 
przejednanych 
do skutku konkorda- 
tu. Oczywiście ci nie mogą się już 
przeciwstawiać wyraźnej woli 
najwyższego 


rzystnie | zapewnił im 
pozycję i władzę. Gdy naczelne 
czynniki opinii polskiej nic nie wie 


dzą w projekcie rządowym, wyż- 
niestychanych uroszczeń wejdzie | Sze duchowieństwo jest o nim do- 


skonale poinformowane we wszy- 
skich szczegółach i 


akcji. Ktoś dowcipnie powiedział, 


był wogólej że konkordat ułożą biskupi polscy 
przesiwny zawieraniu konkordatu| Z Rzymem. Ale nastrój wakacyj- 
ny wszechwładnie ogarnął naszą 
lewicę, która wot nie wiedzieć o 


i nie przeszkadza ukarto 


skim. Oczywiście zmierzał on doj Watej intrydze klerykałów i pra- 


wprost przeciwnego celu. Kon- 
kordat z natury rzeczy rozerani- 


wiiey. 
J. Mazurski. 


| „KREDYTOP 


akceptuje po- 
doktryny naszych nie- 
kierykałów į pra- 


zwierzchnika koś- 
cioła i zwracają swe usiłowania 
w tym kierunku, aby ów konkor- 
dat wypadł dła nich możliwie ko- 
należytą 


wywiera 
przęważny wpływ na bieg całej 


MR RY (ORT PATA O POĘ JPN "ROI PZK OE 


w programie m. in. 


| Orkiestra w zwiększonym komplecie | 


CZA/ KOWSKI: 


VI (PATETYCZNAJ 


404-1 


Symfonja 


Na raty! Na raty! Na raty! 
TOWARY MANUFARTUROWE *"- 


OL” 


PiofrRozin i SE 
6 Sierpnia Z, fel. 20-56 


Z Wersalu tia Genewy. 


Na czele rzadu w Anglii i we 
Francii stanęli ludzie. którzy nie 
podpisywali traktatu wersalsk'e- 


go: W Anglii partia rzadzacą. la- 
bourzyści. we Francii, podpora 
rządu Herriot — socialiści. byl 


przeciwn* traktatowi i głosowali! 
przeciw n*emu. 

O traktacie wersalskim głucho |< 
teraz. Nie mówiło się o nim w 
Chequers. W onini! publicznej i w 
wabinetach rzadowvch raport ko- 
misji Dawes'a zajął miejsce trak- 

tatu wersalskiego. 


We Francii likwidacja traktatu 
wersalskiego rozpoczeła się wraz 
z upadkiem bloku narodowego i 
ustąpieniem Po'ncarego. oraz Mil- 
leranda, w Anglii byv? on pogrze- 
banv iuż za czasów Baldwina. 


Równolegle z ..dewaluacja* trak |; 
tatu wersalskiego *dzie przewar- 
tościowanie znaczenia lici naro- 
dów. Przesuwainiu sie punktu cięż 
kości do Genewv. a właściwie 
mówiąc. planom tego przesunięcia 
towarzysza próby rozszerzenia li- 
gi i uczvnienia z niej orzanizaci! 
uniwersalnej przez przviecie do 
ligi Niemiec. Rosji. oraz Stanów 
Zjednoczonych. 


Włączenie Niemiec + Rosii do li- 
gi jest według planów Herriota i 
Mac Donalda wstępem do pacyf'- 
kacji Europy. przygotowaniem ta- 
k'szo stadium sanacit politveznei i 
cospodarczej. którebv mogło skło 
nić. oporna dotad oninię i rzad Sta-| 9 
nów Zjednoczonych do wviścia z 
rezerwy Ì do wzięcia za pośred- 
nictwem Fei czynnego udziału w 
życiu zospodarczem i politvcznem 


Europy. 


i 


A wlaśnie traktat wersalski, nię 
ralyfkowanv przez Stany Zjed- 
noczone. był dotąd jedna z nai- 
większych przeszkód, tamuiącvch 


| 


E EE T AN. OTS Z S R A 


współpracę Nowego i Starego 
św'atą. 
Zbliżenie Francii i Anglii. odbu- 


1 
|Uowa 


SÓW 


ententv nie'stnieiacei za Cza 
Poncarego. zbliżyło Europe 
o kilka kroków do upragnionego 
ceiu rorozumienia i pokoju. 
Klęska faszyzmu, bankructwo 
haseł m*tych całei reakcii euro- 
pejskiej ulatwia nieco ciężkie za- 


danie. nrzed którem stoj rzad 
Harriót'a Spodziewać się można. 
iż oo te, katastrofie wewnętrznej 


rząd dvktaturv stanie się we Wio- 


szecli niemozi wym iuż nietylko 
moralne. ale t praktycznie. a do 
glosu dojdzie z» powrotem demo- 
kracja i żywioły  solidaryvzuiace 
Sie z zam erzeńiami : planami po- 
kojowemi Herriot-Mac Donalda: 

+ Natbiiższe mies'ace będa ocnio- 
wa próba wytrzymałości i ener- 
gi: demokrach europejskiej. Jeśli 
rządow: Ferriota uda sie porozu- 


mieć z pokoiowymi i republikań- 
skimi żywiołami w Niemczech. 
ieśli pośrednio uda mu się zmato- 
wać j un*eszkodliwić nacionalis- 
tów niemieckich ; własnvch. wów 
czas pokój Earopv może bvć ura- 
towanv i;koszmar spadnie z piersi 
ludzkości, 

Przviecie notv anzglo-irancuskiei 

o kontroli woiskowei przez rzad 
Marksa | dotvchczasowa posta- 
wa rządu niemieckiego zdaja sie 
zapowiadać  ziszczenie nadziej 
przviaciół pokoji. 


W Kr. 


2 "Mr. 180 


| ARR man 
4 


ra 
| 2 komisji sejmowych. ` 
«|PROJEKT PEŁNOMOCNICTW ` 
RZĄDOWYCH W KOMISJI. 
WARSZAWA. (Tel. gd nasi 


3 


Ustawa o zabezpieczeniu na wypade: bezrobocia 


Poseł Królikowski wykiu= 


VUI — GŁOS POLSKI — 1924. 


Pierwszy wieniec 
rosyjski. 


Artyści teatru rosyjskiego, którzy za- 
witali do Warszawy, złożyli wieniec 


Burzliwe obrady izby. 


przed pomnikiem Adama Mickiewicza z 


papisem: „Wielkiemu poecie polskiemu*, 
stóp 


Pierwszy to wieniec rosyjski u 
pomnika wieszcza. 
Warszawa dobrze pamięta odsłonię- 


cie pomnika z „łaski“ cara f pod waron- 
kiem, że odsłonięcie odbędzie się w mil- 
czeniu. Nie było więc żadnych przemó« 


czony na jeden miesiąc. 


Wrażenia ogólne, 


(Telefonem od naszego sprawozdawcy). 


Bohaterem wczorajszego posiedzenia 
| sejmu, które całkowicie poświęcone było 


weń. Dily tytko serca wiełotysięcznego | Zalezłościom wskutek dyskusji budżeto- 
tlumu, który klęcząc witał tę chwilę uro | Wei, był p. Królikowski (komunista). — 


czystą : niezapomnianą. 


Stanął tedy pomnik Mickiewicza w | zabezpieczeniu od bezrobocia usiłował on | do komisii spraw 


stolicy Polski, a o kilkadziesiąt kroków 
dalej urągał narodowi pomnik Paskie- 
wicza, 

Obok tych dwuch pomników przech)- 
dzac polak, zadawał sobię pytanie, kte- 
dy przyjdzie zwycięstwo Tego, . który 
marzył o wojnie powszechnej ludów, a- 
żeby sprawa Polskij mogła powstać ña- 
nowo. 

Spełniło się proroctwo wieszcza i speł 
nifo się fasnowidzemie więźnia trzech ca- 
rów, majora Łukasińskiego, który przed 
zgonem napisał: 

„Jeżeli podniosę mój wzrok w góre, 
widzę tam zbiegające się czarne chmury, 
'zrożące huraganem i piorunami. 
skłowię moja głowę j przyłożę 
"słyszę głos spraznionej ziemi, wołający 
krwi p 

Boże miłosierny, czyliż najlepsze na- 
siona, rzitcone na tę ziemię nie moga 
wzrastać, mie będąc oblane potokami 

` krwi į skropiowe fzami fudzkiemi. Nasią- 


pi wojna, Jeżeli będzie regularna, jak 
zwyczejnie bywa między rządami, to 


można przewidzieć jej skutki q koniec. 
lecz ieżeli przymiesza się rewolucja, to 
ništ nie jest w możności przewidzieć 
tych wstrząśnień, klęsk i nieszczęść, ła. 
kie zleja siy nietylko na Rosie, Europę, 
lecz być może į na dalsze kraje... Nasta- 
nie dzień sądu i rachwnku. Rosia będzie 
zmuszona wypłacić się do ostatniego sze 
Izaga za zgwałcenie praw boskich i łudz- 
kich, rietylko względem obcych naro- 
dów, ale nawet wzgledem własnych lu- 
dów”, 
Dziś w wolnej Polsce rosjanie składa- 
ja wieniec u stóp Mickiewicza. Ale i w 
tem tkwi symbolika rzeczy, że te kwia- 
ty złożyli emigranci, jedynie dziś wolni 
ludzie rosyjscy, iak ongi wolnymi byli 
tylko emigranci polscy. Z emigracji ol- 
šat Mickiewicz „Do przyjaciół moskali*: 
„Ww czy mnie wspominacie? Ja, Ilekroć 
marzę 
O mych przyjaciół śmierciach, 
niach, więzieniach 

lo was myślę: wasze cudzoziemskie 
twarze. 

„ Mają obywatelstwa prawo w mych ma- 
rzeniach. 

Gdzież wy teraz?*,_ 

U stóp pomnika Mickiewicza złożyli 
wieniec tułacze rosyjscy, artyści i poeci, 
którzy po obcych krajach jeżdżą z pie- 
nią i poezją ojczystą, bo w ich własnej 
ojczyźnie niemasz dla nich miejsca, cho- 
ciaż tam carat już runął. 

Tak oto drogi Nemezis dziejowej by- 
waują nieraz wielce symboliczne. WIDZ. 


wysgna- 


ZNIŻKA KOSZTÓW UTRZYMA- 
NIA W WARSZAWIE. 


Komisia badania zmian kosztów 
Mirzvmania ustalila wczoraj 2.55 
proc, iako źniżkę kosztów utrzy= 
mata za miesiat czerwiec. 

Jednakże delegaci robotniczych 
zwiazków zawodowych i zrze- 
Szej pracown. zw.  zawodo- 
wych zgłosili przeciwko tei u- 
chwale protest wobec znacznego 
wzrostu kotnorneco i innych pozy 
ci kosztów utrzymania. 


BILON JEDNO I DWUGRO- 
SZOWY. 

GDAŃSK, 2 lipca. (Pat) 
Jak donosi „Gazeta Gdańska“, sta 
tek pasażerski ..Baltara* przy- 
wioz! wczora! no południu trans- 
port monet bitych jedno i dwu 
p-oszowyvch. przeznaczonych dla 
Polski. Transport ten został zała- 
dowanv do dwuch wagonów i od 
Tczewa eskortowanv jest przez 
policie państwową: oraz dwuch 
delegatów ministerstwa skarbu. 


POCZTOWE ZNACZKI 
DOPŁATY. 


WARSZAWA. 2 lipca. 
(PAT). — Generalna dyrekcja 
poczt i telegrafów wprowadziła 
pecztowe znaczki dopłaty w wā- 
lucie złatawej o wartości 1. 2. 4. 
6. 10, 15 20, 25. 30. 40. 50 zroszy 


— 


oraz po I, 2, 3 i 5 złotych. 


Jeżeli | wzyskał 
ucho. | posła Królikowskiego na cały miesiąc, 


Przy dyskusji nad nieszczęsną ustawą o 


ntopić ustawę przez złożenie szerezu 
wniosków wybitnię agitacyinych. 
Charakter tych wnłosków określił do- 
sadnie poseł Żuławski (PPS.), radząc p. 
Królikowskiemu, aby je zastosował do 
| bezrobotnych w sowdepil. Zresztą nie 
treść wniosku, a samo przemówienie po- 
sła Królikowskiego stało się powodem 
lucydentu, 

Marszałek Rataj przywołał trzykrot- 
nie mówcę do porządku, zagroził pozba- 
| wieniem głosu, wreszcie tego głosu po- 
zbawłił, wykluczył na jedno posiedzenie, 
wykluczył na trzy mosiedzenła swoją 
swoją władzą dyskrecjonalną, wreszcie 
sankcje tzby na wykluczenie 


o mówca pomimo to wszystko stał ma 


| trybunie i mówił bez przerwy. Dopiero 


po uchwaleniu wykluczenia na miesiąc 
urzędnik kancęlaryjny sejmu p. Elzanow- 
Iski wyprowadził posła Królikowskiego 
z sali sejmowej. 

H Surowa kara, zastosowana przez mar 
szałka Rataja, zaaprobowafña przez 0- 
zromńą większiść tzby dowodzi, że o0- 
brady toczą się wśród podniecenia ner- 
wowego, 


Komuniści nie omłeszkają oczywiście| przed wszystkimi 


skorzystać z tei represji, poraz pierw 
szy w izbie zastosowanej dła swojej a- 
zitacji. 


Przebieg posiedzenia, 


W pierwszem czvtaniu odesłano 

zagranicznych 

ustawę, uzupełniająca 

art. 20 konwencii miedzy Francia 
a Polska. 

Poseł Zygmunt Seyda referowa! 
postanowienia przyjete w druziem 
i trzeciem czytaniu ustawy a ra- 
tyfikach połsko-niemieckich ukta- 
dów 
o prawach członków i urzedników 
naczelnych komitetu kolei górno- 

ślaskie 
i w górnoślaskim pasie pozranicz- 
iym. | 

Poseł Łypacewicz (Wyzwole- 
nie) referował przedłożone no- 
prawki senatu do 
ustawy n umowach snrzedaży lub 
przyrzeczeniach sprzedaży nieru- 
chomości na terenie b. zaboru ro- 

___  syiskiego. 

Przvięto poprawkę senatu. w 
myśl której postanowienia usta- 
wy nie stosuja się do nieruchomoś 
ci miejskich w woiewództwach 
wschodnich. Pozatem brzvięto no- 
prawkę senatu, iż sprzedawcy ko” 
rzystać będą z pierwszeństwa do 
zaspokojenia swojej należności 


wierzycielami 
nabywcy. Ustawa nie ma zastoso- 
wania do spraw znaiduiacych sie 
w rozpoznawaniu sadu najwvż- 
Szego: 

Nastepnie izba nrzvjeła w dru- 
giem į trzeciem czvtaniu projekt 
ustawv o adwokaturze w b. zabo- 
rze pruskim i na Górnym Śląsku. 

Poseł Piechołka (Ch. D.) refero- 
wał 
proiekt ustawy n zabeznieczeniach 

na wypadek bezrobocia. 


Przyjęto. iż ubezpieczenia roz-i zgod 


| 


ciągać się będa na przedsiębior- 
stwa zatrudniające 
powyżej 5 robotników 

Składki przedsiębiorstw beda o. 
bliczane nie według płacy robotni- 
ka niewyvkwalifikowanego. lecz 
wedle rzeczywiście wypłacane- 
go za.obku. przyczem naiwvższa 
normą zarobku Dbranezo za pod- 
stawe do obliczeń będzie norma 
5-cii złotych. Również obniżono 
zasilk: bezrobotnych od 10 do 15 
procent w każdej grupie. 

Następnie izba załatwiła 
poprawki conatu do ustawy n Pra- 

cv młodocianych s koblet. 

Wreszcie przvięto w drusiem i 
trzeciem czytaniu 8 ustaw © Za- 
miante wzelednie sprzedaży nie- 
ruchomości, bedących własnościa 
państwa: 

Nastepne pasiedzenie dziś o z. 
4 po potudniu. Na porzadku dzien- 
nym dalsze obradv nad budżetem. 


Rezygnacia wicemarsz. Poniatowskiego 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. 
koresp.) Ubiegłcj nocy na posie- 
dzeniu klubu Z.P.S.L. wicemarsza 
łek sejmu p. Poniatowski zawia- 


Z powodu zamierzonej rezygia 
cji p. Poniatowskiego toczyła się 
dłuższa dyskusja, przyczem klub 
postanowi! prosić p. Poniatowskie 


jei decyzji marszałka Rataja. Nie- 

spodzłanie więc ma sejm częścio- 

wy kryzys prezydjalny. 
Kandydatury na stanowisko wł 


domił klub, że składa godność wi|go, aby do dymisji się nie poda-| cemarszałka ieszcze nie sa wysta- 


cemarszałka, ponieważ większość 
klubu nie aprobowała jego zacho- 


| 


| wał, 


Wicemarszałek Poniatowski łe 


wione : klubi marsz. Ratai nie 
tracą nadziei, że uda się rezygna 


wania się w incydencie posła Put dnakże obstawał przy swojem i cję p. Poniatowskiego wycofać. 


ka o sowiet biskupi. 


|dzisiaj zrana zawiadomił 6 swo- 


i 


Rozporządzenie prezydenta o. lichwie pieniężnej. 


24 proc. rocznie. 


WARSZAWA. (Telef. od nasz.|Na mocy tego rozporządzenia,|proc. rocznie. 
koresp.) Dowiadujemy się, że pre| które dzisiaj ukaże się w „Dzien-| najwyższej 


Areszt i grzywna za przekroczenie normy. 


Za przekroczenie 
granicy procentów 


Zydent Rzplitej podpisał nowe roz| niku Ustaw“ najwyższa stopa pro| grozj areszt do 4 tygodni i grzy- 


porządzenie o lichwie pieniężnej. 


centowa zostaje 


ustalona na 24| wna do 5000 złotych. 


Grożna sytuacja na Górnym Sląsku. 


Żądania przemysłowców. Rozgoryczenie mas robotniczych. 


KATOWICE, 2 lipca. — We 
wszystkich kopalniach węgla ; hu 
tach żelaza ogłosiły dyrekcje, że: 

1) zarobki czerwcowe od 1 lip- 
ca obniża się o 30 proc., 

2) wypowiada się umowę pra- 
cy całym załogom na 11 lipca, 

3) pracodawcy gotowi są w nie 
których oddziałach zatrudnić 
część załów tymczasown o ile ro- 
botmicy oświadcza gotowość mna- 
dal pracować o 2 godziny dłużej, 
porad 8 godzin przy zaprowadze 
niu dwugodzinnej przerwy. Praca 
dzienna trwać ma od godz. 8 rano 
do godz. 6 wieczór, nocna zaś gd 
godz. 6 wiecz. du godz. 6 rano, 

4) węgiel deputatowy obmiża 
się bardzo znacznie. 


ców zawiadomił  telegraficznie 
rząd w Warszawie o zamkmięciu 

wielkich przedsiębiorstw oraz o 
niemożności (?!) płacenia podat- 
ków, a nadto zażądał zniesienia 
ceł, obniżenia opłat kolejowych i 
domaga się dopłaty do węgla į że 
laza eksportowego w wysokości 
różnicy między ceną krajową i za 
graniczną. 

Akcja ta przemysłowców wvwo 
tata niezwykłe rozgoryczenie i 
wzburzenie wśród mas robotni- 
czych na całym polskiin G. Śląs- 
ku. Odbyt się szereg zebrań, 
gdzie uchwalono odrzucić bez- 
względnie żądania przemysłow= 
ców. 

Na zebraniu w Katowicach ze- 


że robotnicy za wynikłe z tego e- 
wentualnie następstwa mie biorą 
odpowiędzialności. 

Rząd zgodnie z życzeniami To- 
botników wydelegował specjalną 
komisie w poniedziałek wieczo- 
rem pod przewodnictwem inżynie 
ra Widomskiego gen. sekretarza 
komitetu ekonomicznego rady m. 
Do komisji tej należą przedstawi- 
ciele ministerium handlu, skarbu i 
pracy. Zadaniem jej będzie zba- 
dać przesilenie i rozpatrzyć środ- 
ki, mające na celu zmniejszenie 
bezrobocia. Komisia ta uposażona 
jest w szereg pełnomocnictw. 

Komrumiści korzystają z ataku 
fabrykantów i prowadzą usilną 
propagamdę. Przesilenie osiągnęło 


Związek wielkich przemystow- | społu pracowników oświadczono, | obecnie pmkt kulminacyjny. 


O przyjaźń polskKo-estońską. 


WARSZAWA. (Telef. od nasz.|otrzymał odeń depeszę z zapew-|nia pomiędzy Polską į Estonią. 


koresp.) Z powodu objęcia mini- 
Sierstwa Spraw zagran. Estomji 
przez p. Pustę, dotychczasowego 
posła w Paryżu, min. Zamoyski 


nieniem, że nowy kierownik estoń 
skiej polityki zagranicznej dążyć 
będzie do żacieśnienia węzłów 
przyjaźni i zupełnego porozumie- 


Minister Zamoyski odpowie- 
dział na to serdecznem podzięko- 
waniem. 


Rząd polski domaga się satysfakcji od Niemiec, 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. 
koresp.) Poseł polski w Berlinie 
p. Olszowski z polecenia rządu 
polskiego doręczył rządowi nie- 
mieckiemu note. w której stwier- 


| władze niemieckie nie u- 
(dzieliły dotychczas rządowi pol- 


iskiemu pełnej Satysfakcji za za- 
| mach na wicekonsula w Olsztynie 
i 


Ó . . RZ 
dza, że pomimo wszystkich zape| ” Ripę. 


Nota polska domaga się tej sa- 


tysfakcji. a jednocześnie oddziałaj 
ma na prasę wschodnio-pruską w 
kierunku zaprzestania kamnatii| 


| 


antypolskiej. 


koresp.) W dniu dzisiejszym kod , 
sja skarbowo-budżetową przyst ` 
pi do rozważania projektu ustaw 

o nadzwyczajnych  pelnomocni. 

r wach rządu. 


PRACA KOMISJI SKARBOWĄ, 
WARSZAWA. 2 lipca, ( PA. 
Sejmowa komisia skarbową pri- 
iela projekt ustawy  dotycząy 
zmiany ustawy 
opodatkowanin spadków i dart 
wiz 
z tą różnicą, że maksymalna w- 
sokość podatku spadkowego my 
małżonkach i zstennych. obniż4p 
nie z propozycja rządu z 5 
tys. na 10 tys. 

Przyjeto wniosek posła Kac 
skiego, aby ustawe rozciaznaćja 
Górny Ślask. 

l Nastepnie komista załatwiła 
wniosek posła Sanoicv i towary 
szów w Sprawie 

uprawy tytoniu rm cele prywałne. 
W sprawie tej przvieto wnitek 
posłą Faustmiaka i wice-mary. 

Gdyka. aby mrzejść nad km 
wnioskiem do porzadku dzen- 
nero, è 

Pozatem w związku z wio- 
skiem nosła Kozłowskiezo wy- 
brano podkomisie dla zbadania po 
datków i omłat. 


ODROCZONE POSIEDZENIE 
KOMISJI KONSTYTUCYJNEJ. 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. 
koresp.) Na posiedzeniu komisji 
konstytncyjnej w dniu wczoraj- 
szym miały być omawiane 3 i- 
stawy językowe, ale zaraz na m 
mym wstępie dyskusji posłowie 
żydowscy stwierdzili, iż wzgłę- 
dem tych ustaw mie trzymano się 
wyrnagań regulaminu, gdyż nie 
rozdano w porę druków. wobec 
tego postanowiono komisje odło- 
żyć do dzisiaj. 


KONSUL RZESZY WPOZNANIU 

WARSZAWA, 2 [ipca. (PAT). 
Pan prezydent Rzeczypospolitej 
ndzielił exequatur p. dr, Otto vom 
Fentigowi konsulowi Rzeszy niem 
w  Poznanin. 


LITWINI ROZSTRZELIWUJJIĄ. 

KOWNO, 2 czerwca. (PAT). — 
Komendant miasta Kowna podaiłe 
do wiadomości publicznej, że za 
domniemane szpiegostwo na 
rzecz Polski, zastał rozstrzelany 
Konstanty Sławiński. 


PRASKA „SLAVIA* W POLSCE, 

W dniu 5-tym ; 6-vm b. m. w 
Krakowie rozegra dwa mecze pit- 
ki nożnej słynna drużyna praska 
„Slavia“, stały rywal „Sparty“ i 
DF.C, 

Przyjazd czeskich mistrzów 
footbalowych obudził w kotach 
sportowych zrozumiałe zaintere- 
sowanie. 


POLSKA DRUŻYNA LEKKO- 
ATLETYCZNA NA OLIMPJA- 
DZIE. i 

PARYŻ. 30 czerwca. (Pat). — 
Przybyła tu polska drużyna lekko- 
atletyczna ma Olimpiade. złożona 
z 14 osób pod przewodnictwem 
sekretarza komitetu igrzysk olim- 
piiskich, Giżyckiego, z trenerem 
Backetem. ' 


EMIGRACIJA DO KANADY I 
STANÓW: ZJEDNOCZONYCH. 


Komisarz rzadowy kamadviski 
w porcie zdańskim oświadczył. że 
emigranci. udajacy sie do Kanadv. 
musza uprzednio uzyskać zezwo- 
lenie od kanadviskiezo departa- 
mentu do spraw imieracii. Komi- 
sarz kanadviski w porcie dań- 
skim Sprawdza attentvcziiość te- 
zo zezwolenia i na tei podstaw 
udziela wizy wiazdowej do Kana- 

kad -a > 


fr 


Na Ellis Island zatrzymano 2000 
emigrantów. żon i dzieci imigran- 
tów. które przybyły ponad xwole 

Miano ich debortować. Senai 
uchwalił jednak rezolucie. w mvyś! 


którei żony į dzieci imigrantów. 
przybyłe ponad kwołe. mają b4ć 
wduszczane do Aimery. W mysl 
tei rezolnejj urzednic: Ff: 
Island otrzymali z Waszyngiomi 
polecenie. donnszezewa zatz Vnk 


uych emigrantów dn ladowania. 


VII. — GŁOS POL 


Święte przymierze demokracji. 


E pur si muove — a jednak sk 
rusza. wyrzek! ongi Galileusz. 

A jednak demokracia żvie. mo- 
źna dziś rzec śmiało na widok o 
żywienia. jakie zapanowało w 0- 
bozach lewicowvch na kontvmen- 
cię. 

Nastepuie bowiem przełom w n- 
kresie powojennym. przełom no 
okresie woinv i złegp pokofu. — 
Pierwszym zwiastunem tego brzę 
kamu, jego jaskółka było zwwvcię= 
stwo Labour Party — ostatnim je- 
go zwiastunem iest obecnie zala- 
manie się i bankructwo dyktatury 
iako ideologiji materialnego jej 
wyrazu — faszyzmu. 

Drobna bowiem dziś już jest 
Kwestia czv i jak zakończy gie kry 
zys rządowy we Włoszech. czy 
Mussolini ; faszyści utrzymaia się 
jeszcze przy władzy. Wszystko to 
sa już tylko drugorzędne epizody. 

Sens istotny i gleboki zabólstwa 
Matteottiego polewa na tem. iż mo- 
ralmie i idewo dyktatura została 
strącona z młedestału na jak; sie 
wywindowała po wojnie. dzieki 
imarazmowi ; zmęczeniu śród mas 
ludow vch. 

A bankructwo dyktatury we 
Włoszech iest zapowiedzia rych- 
łego bankructwa dvktatury w Hisz 
panii. gdzie fest MŻ ona moralnie 
też nozrzehana | zdzie brak tylko 
jeszcze ostatniego materialnego 
'nowodudo jej utracenła. 

Dyktatura in statu nascendi. któ 
ra się przygotowywafa na grumcie 
francuskim, a którei chorażym i 
kandydatem był Millerand zapa- 
dła się pod ziemię, zczęzła przed 
swem narodzinami w dnin 11-ym 
maia, 

Tak więc, krok za krokiem 
postępuje Europa ku swemu od- 
rodzeniu demokratycznemu. tu 
wyzwoleniu z opresji racionali- 
stycznej pod wszelkimi jej płasz- 
czvkami. . 

Dziś, wobec mnożących się ze- 
wsząd i wyrastających jakby z 
pòd ziemi przejawów  zbratania 
się i solidarności demokratycznej, 
można już przewidywać narodzi- 
ny przyszłego świętego przymie- 
rzą demokracji europejskiej, 

Namacalnvm i bardzo przekona 
nywującym dowodem tej solidar- 
ności były manifestacje amglo- 
francuskie po mordzie faszystow- 
skim. Doniostość polityczna tych 
manifestacji została oceniona Jak 
należy przedewszystkiem przez 
Mussoliniego, który jako realny 
polityk nazwał je „naciskiem zze- 
wnatrz“, 

Ocena tego faktu w ustach poli 
tyka tak realistycznego jest wy- 
starczająacym argumentem na 

zecz doniosłości į znaczenia wy- 
:tąpień parlamentarnych i publicz 
nych ze stromy demokracji, 

Jeśli więc sprawa Matteottiego 
stała się pumktem wyńścia sof- 
darnej akc demokratvcznet. to 
mie należy wątpić, iż fale tej ener- 
gii i pędu do odrodzenia życia po 
litycznego | społecznego rozeidą 
się w coraz szerszych kregach po 
obszarach Furopy. 

Wyzwalająca się z pęt nacjoną 
lizm i reakcji we wszelkich jej 
postaciach demokracja europejska 
może już dzisiaj, a może będzie 

ustała jutro rozważyć i rozwią- 
zać kwestię zjednoczenia swych 
wysiłków, zespolenia swych sił, 
zcentralizowania swych sztabów. 
Stanie przed nią wkrótce zagad- 
nienie utrwalenia pokoju į reform 
społecznych wbrew wysiłkom re 
akcji. 

| tak jak demokracja Francii i 
Angli występwiąc solidarnie dała 


asumpt do zjednoczenia tak į po- 
zostałe demokracje europeiskie 
będą musiały stanąć przed dyle- 


rze reakcjh. 


dy pochód ku odrodzeniu į rozwo 
iowi w ramach każdego demokra| Donalda oraz 


Sukcesy obecne Hemriota | Mac 
jako skutek ich 


tycznego państwa — drugie za$—j wzmocnienie demokracjh w Niem 
matem: albo święte przymierze |nawrót ku zwalczającym się wza czech są jednak dobrą zapowie- 
demokracji, albo święte przymie- | jemnie szowinistycznym dyłktaiu-|dzią i zwiastunem nadchodzącej 


rom i ku uciskowi myśli, słowa ł ery prawdziwego 


Pierwsze oznaczałoby swobotl- | przekonań. 


Alianci oceniają notę niemiecką. 


DODATNIE WRAŻENIE 
NIEMIECKIEJ. 
LONDYN, 2 lipca. (Pat) Jak się 
Reuter dowiaduje w kołach sojit- 
szmiczych wrażenie wywołane od 
powiedzią Niemiec nie jest żad- 
ną miarą ujemnem. Podkreślają, 
że głównym momentem noty nie- 


mnieckiej jest stwierdzenie, iż 
Niemcv przyłety projekt kontroli 
wojskowej. 


Trudność stamowić będzie nie- 
uwzględnienie przez Niemcy 5-ciu 
pimktów, wymienionych w nocie 
konferencji ambasadorów. oraz 
brak poprzedniego porozumiema 
© do sposobów przeprowadzenia 
kontroli. Niema powodów. abv 
konferencja ambasadorów miała 
się zrzec swych żądań, dotyczą- 
cych 5-ciu punktów. 


WĄTPLIWOŚCI ANGIELSKIE. 

LONDYN, 3 lipca. (Pat) „Daiły 
Telegraph", zabierając głos w 
sprawie odpowiedzi niemieckiej, 
pisze że wydaje się mało prawdo- 
podobnem, aby aljanci zgodzili się 
na prośbę niemiecką powierzenia 
lidzę narodów prowadzenia kon- 
trol wojskowej w Niemczech po 
dniu 30 sierpnia, jeżeli do tego 
czasu nię upewnia się, że Niemcy 
wypełniają istotnie sumiennie j z 
dobrą wolą zobowiązania, które 
same na siebie przyjęły. 


RZECZOZNAWCY ZBADAJĄ 
NOTĘ NIEMIECKĄ. 


LONDYN, 2 lipca- (Pat). Odpo-| 


wiedź niemiecka na ostatnia notę 
aliantów w sprawie kontroli woi- 
skoweł w Niemczech 


NOTY jlitycznę L. George'a utorowały 


drogę. Churchill staje w obronie 
polityki Mac Donalda. W ten spo- 
sób traci Lloyd George ostatniego 
wybitniejszego sojusznika po stro 
nie liberałów, 


TYDZIEŃ PRZY JAŹNI 


PARYŻ, 2 lipca. (Tel. wł.) — 
Liga zbliżenia franko-niemieckie- 
go. niemiecka liga pokoju. anziel- 
ski zwiazek pokoju oraz zwiazki 
pokołowe belgliskie į holenderskie 
urządzają we Francii pod Wersa- 
lem, od 24 linca do 4 sierpnia „ty- 
dzień orzviaźni» to jest szereg 
wieczorów. obchodów imanist, 


Uc DONALD W IZBIE GMIN. 
LONDYN, 2 lipca. (Pat): Na dzi- 
siejszem posidzeniu izby gmin 
premeir oznaimi a postanowieniu 
rzadu przedstawienia w ciągu dni 
najbliższych billu n wprowadzeniu 
8 godzinengo dnia pracv. 
Maiąc jednak przed soba olbrzy 
mi nawał pracy. zachodzi obawa. 
że przed ferlami letniemi nte uda 
się przeprowadzić tego bili w for 
mie ustawy obowiazującej. 
Odpowiadając na zapvtanie iod- 
nego z deputowanych co do udzia- 
łu premiera w zgromadzeniu ligi 
narodów we wrześniu, Mac Do- 
nald odpowiedział. iż ma nadzieje. 
żę będzie obecny na obradach ter 
zgromadzenia. 
iednak nie sadzi. by nawał nracv 
pozwolił mu wziać udział w roz- 
prawach szczegółowych ligi. któ- 


[re potrwaija 6 tvgodni. W rozpra- 


wach tvch zastapi premiera ktoś 


czoznawców do szczegółowego! obecność idnego lub dwuch prem- 


zbadania. 

Dopiero po zaznajomieniu się z 
orzeczeniem ekspertów rzad an- 
gielski prześle odpowiednia in- 
strukcię przedstawicielow; swemn 
na konferencii ambasadorów. Pra- 
sa angielska nie odnosi się naogół 
nieprzychylnie do odpowiedzi nie- 
mieckiej. krvtykułac łedvmie no- 
szczególne punkty tej odpowiedzi. 


LONDYN. 2 lipca. (Pat). Rzeczo 
znawcy dla spraw zagranicznych 
zajeli sie rozpatrywaniem odpo” 


jerów państw sprzymierzonych 
będzie miała bardzo doniosłe zna” 
czenie: Kwestia stanowiska. iakie 
premierowie zafma w zzeromadze- 
niu rozważana będzie i zadecydo- 
wana przez nich samych, Mac Do- 
nald wyraził zdanie. że 
permier francuski weźmie również 
udział w tem zgromadzeniu. 
Na zapytanie jednego z posłów. 
<o premier może powiedzieć w 


wiedzi niemieckiej. Całość odpo-|S7"awie projektowanego 


wiedzi wvwarła poczatkowo ko- 
rzystne wrażenie. za wyjatkiem 
ustępów końcowych dotyczacych 
termimi zakończenia kontroli. 


„MINISTER POKOJU". 


traktatu a wzałemnej pomocy. 
co do którego krążą pogłoski we 
wszystkich państwach, a który 
miałby również obiać państwa nie 
wchodzące w skład figi, premier 


PARYŻ, 3 lipca. (Tel. wt.) —|odpowiedział. że o ile iest mu wia- 


Podczas uroczystości na cześć| domem na odnośna propozycie ta- 
Hoche'a wygłosił przewodniczą-|kiezo traktatu odpowiedziały do- 
cy izby, Painleve, mowę, w któ-jtychczas Estonja. Łotwa. Finlan- 
rej przypomniał plany Hoche'a| dia. Bułgaria i Sowietv. przyczem 
stworzenia Stanów Furopy zjed-| Bulzarja i Łotwa aprobowałv nro- 
noczonej | przechodząc do zammie-| jekt. natomiast Sowiety wypowie- 
rzeń Herrłota oświadczył, iż je-, działv sie przeciwka niemu. 
mu to przypadnie honor i zaszczytj Co sie tvczv stanowiska, takie 
o:rzyfmania przydomku „premiera | w tei sprawie załmuie rzad anciel- 
pokoju”. ski. to wedłue premiera. wobec 
faktu. że w sprawie tei rzad Dro- 
CHURCHILL CONTRA LLOYD! wadzi narady z dominiami. trudna 
GEORGE. jest wystepować przed izba z ja- 
LONDYN, 3 lipca. (Tel, wł.) W] kiemkolwiek sprawozdaniem. 
kołach politycznych wywołał du- 
że wrażenie artykuł Churchilla! PRZEWODNICZACY KOMISJI 
wymierzony przeciw L, George‘ PARLAMENTARNYCH, 
owi, w którym Churchill zarzuca] PARYŻ. 2 czerwca. (PAT). — 
b. premierowi rozpętanie szowini- Komisie parlamentarne „wybrały 
zmu po wojnie ; nielojalne postę-| ZiSiai swych przewodniczących. 


- , Przewodniczącym kom. finanso- 
powanie wobec rządu Labour) osi wybrano został Auriol. konti- 


Party, któremu właśnie bledy p0-Í <ii soraw woiskowych generat Ma 


pokoju. 
W. Kraus, 


ginot, komisii spraw. zagranicz- 
nych Franclin Bouillon, handlowo 
przemysłowei Levasseur. kolo- 
nialnei Diag, sprawodawca gene- 
ralnym dla spraw finansowvch 
Viollett. 


PREMIER BAWARSKI O PRA- 
WORZADNOŚCI. 


MONACHJUM. 2 czerwca. — 
(PAT), Nowy premier bawarski 
Held wvzłosił dzisiaj w seimie ba 
warskim mowę programową. Po 
dłuższych wvwodach p przesile- 
niu gospodarczem w Niemczech 
stwierdził demoństrącyinie. że ie- 
dynie rząd konstytucyjny iest re- 
prezentantem 
wej. a 


dla sił zbrołnvch. znajdujacych sie 

noza obrebem arganizacij państwo 

wej w państwie praworzadrem 
niema mieisca. 


Co do ustroju państwowego 
Rzeszy premier oświadczył. że na 
leży poddać rewizii konstytucię 
weimarską w duchu federacvi- 
nym. Wkońcu premier oświad- 
czył. że niebawem rozpoczna się 
rokowania między Bawarią a Rzy 
mem w sorawie nowego konkor- 
datu. 


władzy państwo- 


MEMORIAŁ NIEMIECKICH 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH. 


| BERLIN, 2 czerwca. (PAT), — 
Przedstawicielstwo niemieckich 
związków zawodowych przedsta- 
wito zabinetowi Rzeszy memoriał 
w którvm zwrócono uwazę na 
tendencię niemieckich orzanizacji 
przemysłowych į agrarnych, zmie 
rzającę do zorganizowania oporu. 
przeciwko opłatom państwowi. 
a zwlaszcza dn zrzucenia na sfery 
robotnicze ciężarów: jakie naród 
niemiecki będzie musiał wziać na 
s.ebie z powodu przyjęcia raportu 
rzeczoznawców. 


WYNIKI WYBORÓW NA GÓR- 
NYM ŚLASKU. 


BERLIN, 2 czerwra. (PAT). —- 
Wyniki wyborów do górnośla 
skich zwiazków zawodowych są 
w „gólnych cyfrach następujące: 
na zwiazki chrześciiańskie padło 
59.000 głosów (w roku 1921 6.009) 
na związki socialistyczne 79.000 
(w roku 1921 — 97.000). na związ- 
ki polskie 3.000, (w roku 1921 — 
9.000). na zwiazki komunistyczne 
47.000 (w roku 1922 — 37.000), na 

związki demokratyczne 3000. 


WALKA Z KOMUNIZMEM 
W TURYNGJI. 


BERLIN, 30 czerwca (Pat). — 
Policja turyngijska wykryła w 
Eisenach tajny ziazd partji komu- 
nistycznej. Wszystkich członków 
partji aresz:.owano. 


BERLIN. 1 lipca. (PAT), — 
„Berliner Tageblatt“ donosi ze 
Stuttzardu. że u tamtejszych ko- 
munistów policia wykryła mater- 
iały wybuchowe. sranaty reczne 
i 2 komplety telefonów nolowych. 
Dotychczas aresztowano 10 (sób. 


w tem 2 kobiety. 
ANGIELSKA ZATICZKA DLA 


WEGIER. 
skiemu rzadow: tytułem zaliczki 
Węcier 4 mijiony fimtów. Suma ta 
CIA W CZECHACH. 
180.002 


Bank angielski wypłaci! węzier 
na międzynarodowa pożyczke dla 
już znaiduie sie w kasie wemier- 
ZMNIEJSZENIE SIE BEZROBO- 

W lutym zarejstrowano 195-872 


skieza banku emisvjneco. 
bezrobotnych. w końcu marca — 


Wilhelm--wróg pacy- 
fizmu. 


„Morgenpost“ 


Berlińska ozła- 
szą estatnio liczne tajne dokumenty 
rządowe, które dobitnie wykazują, że b. 
cesarz niemiecki Wilhelm ,przez cały 
czas swego panowania systematycznie 
bojkotował wszelką myśl pokojowego 
porozumienia międzynarodowego, 

Charakterystycznym dowodem wiecz- 
nie wojowniczego, na miłitarystycznym 
gruncie niemieckim wyhodowanego n- 
sposoblenła ekskajzera jest następujący 
szczegół, zacytowany ze wspomnia- 
nych dokumentów : 

Kiedy car Mikołaj skierował do 
wszystkich rządów maniłest swój, wzy= 
wający do pokołu, Wilhelm, gdy prze» 
czytał te odezwę, zakwalifikował ja ia- 
ł 
zatelegrafował cara z protestem 
przecłw takiemu  „zlekceważeniu wła» 
dzy monarchistycznej”, 

Propozycje rozbrojenia wywoływały 
zawsze u niego ataki wprost histerycza 
nego gniewi. 

Í 


ko dowód „demagozicznej agitacji" 
do 


Dlatego też raz na mar- 
ginesie noty ministra rosyjskiego Mu- 
rawiewa, proponującej ograniczenie 
zbrojeń, cesarz Wilhelm dosłownie na- 
pisał, „Skończouy  idjota!...*, 
dodał jeszcze: 

„gdyby przybył do nas z podobiią 
propozycią, dałbym mu w twarz...” 

A naród niemlecki do końca prawie 
nie przestawał wierzyć w pokojowe za- 


miary swego monarchy. 
e 


poczem 


* * 


Wedlug oświsdczeń pm Walle, człon 
ka niemiecklego Reichstagu j jednego z 
popiecznłków ruchu monarchistycznego 
Withelm 


> Sty- 


w Niemczech, byly 
wstąpił do związku 
stów  Opowiadn, że b., cesarz mle tal 
przed gośćmi, odwiedzającymi Daorn w 
Hołandji, że jest szczerze wdzięczny fa- 
szystom za enermje i sle, laha pkazati 
w ostatnich wyborach do Retctstazw. 
Wielu gościom daje w podarunki „zlia” 
czek Hittlera", 


czesarz 
niemieckie! 


ruchu  antysetnickiego 


w Bawarii, W kołach żydów nlemiec- 
kich nanuje z tego powodu  nburzewa 
na Wilhelma : kranpriuca, klóry rw- 
nież jęst zaliczany do nieprzyjaciół 
żydów, 


Nowi ludzie Mussoli 
NIEGO, 

RZYM, 2 lipca. (Tel. wł.) Król 
przyjął dymisię ministrów: Gen- 
tiie, Corhina ; Carrazza i miang- 
wał na przedłożenie Mussoliniego 
ministrami: senatora Cassatti 40- 
swiata), senatora Nava (gospodar 
ka), edput, Sarrochi {roboty pu- 
bliczne), depat, de Scalea (kolonie 

Jutro ministrowie złożą przysię 
ge przed królem, 


| 

OPOZYCJA NIE WYSTEPUJE 
PRZECIWKO KRÓLOWI. 
RZYM, 2 lipca. (PAT). Stron- 

nictwa obozycvine nosianow ly 

wziać udzia! w vracach komisii 

dla weryfikacii mandatów wvbor- 

czych: 

Poseł Rodino oświadczył w Po- 

polo d'Italia“. iż usuniecie sie nop- 
zvcii od udziału w uroczystn- 
ściach złożenia ndpowiedzi izby 
na mowe tronowa nraz złożenie 
wiceprezesurw przez członka ono 
*vcji. nie bvo skierowane prze- 
ciwko królowi. lecz było konse- 
kwertnem stosowaniem nolityki 
biernego nporu wobec prac narla- 
mentu. 

| 


ZAMACH W JEROZOLIMIE. 
WIEDEŃ, 2 lipca (Pat). „Neues 
Wiener Tageblatt* donosi z Lon- 


dynu, iż jerozolimski koresbon= 


dent „Daily Express" Izrael Halim 
zabity został wystrzalem z rewo!- 
wert w chwili, edy udawał? sie w 
drogę z Jerozolimy do Londyn. 


Nowe kursy szelerskie 


zawodowe I amaforskie 
POLSKIEJ Y.M.C.A. 


Kurs zawodowy obejmuje: teorie, 
silników spalinowych, praktykę mon 
tażu i jazdę na osobowych i cięża- 
rowych samochodach, 

l-o miesięczne kursy dżeniel- 
meńskie (teorja i jazda), 

Informacji udziela zapisy przyj 
muje Szkoła Szoferów, Al. Koś- 
ciuszki 68, oo godz, 10—1 i od 4—9 
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FELJETONY PARADORSALNE 


Niepopularne zdanie adwokata Djabła. 


Kto chce wirzeć daieło archi- 
tektury w nainowożytniejszym 
stylu polsko - magistrackim, nié- 
chaj przyjrzy Się na rogu No- 
wego Śwfńata patriotyczmie—o- 
drapamej, ospowatej pod pozo- 
rami powrotu do. przeszłości 
ścianie szlachetnego domu Sba- 
szyca, 'd której odwrócił się 
nawet kamienny Kopernik. 


Pismo Śśmiałe—, Głos Polski' = 
niewątpliwie zezwoli swemu nie- 
lęklityemu  felietoniście na „libe- 
rum veto“, lub „votum separatum“ 
które znajdzie się w opozycji bo- 
daj z całą naszą opinią publiczna. 
Rędzie 10 szaleństwo: — porywać 
się przeciw „całemu światu“ 
jednak piękne szaleństwo Hamle- 
towskie. „nie bez metody*. 

Nie chodzi mi bynajmniej © to. 
abym kogoś przekonał, aby ten 
mój okrutnie niepopularny protest 
osiągmnał skutek praktyczny, aby 
zamienzenie, powzięte dawno 
przez prowodyrów i miewolników 
glosu powszechnego.. nie zostało 
wykomanem. Pragnę wszelako, 
aby zoskał dla dalekiej przyszłości 
zakryty gdzieś skromnie w archi- 
wach dziennikarskich ślad. iż ktoś 
pomyślał na głos to, co może pe+ 
wma liczba [ludzi zgodnie z nim 
myśli dyskretnie pocichu į znaj- 
dzie ulgę w tem, iż myśl jej wvpo- 
wiedzianą została gwoli zuchwal- 
stwu wolnego przekonania prze- 
ciw .errorowi opinii. 

Nadto, jeżeli nawet przypuści- 
my, iż wszyscy godzą się na je- 
dno i wszyscy mają słuszność, a 
tylko ja jeden się mylę. to wolno 
mi zabrać głos choćby w myśl te- 
go mądrego zwyczańi średnio- 
wiecznych komcyliów i sadów., iż 
żadna decyzja, żaden wyrok nie 
mogły być wykonane za głosem 
powszechnym, dopóki ktoś — tak 
zwany „advocatus diaboli“ i 
przemówił na rzecz 
ciwmej. 

Może w tej naiwnej formie kry- 
ło się zdrowe ziarmo obowiązko- 
wego wysłuchania głosu mniej- 
szości w przyszłe zasadzie parla- 
mentarnej. albo idea wyznaczania 
obrońcy w sądzie nowożytnym 
najzatwardzialszemu zbrodniarzo- 
wi. Może też scholastycy katolic- 
cy zaczerpnęli tę zasadę z justycii 
talmiudycznej, która nie dozwala 
tracić skazańca, po.ępionego je- 
dnogłośnie — w obawie stronno- 
Ści sądu j wymagała dla prawo- 
mocności wyroku Śmierci jednego 
przynajmniej sędziowskiego vo- 
tum separatum — sprzeciwu. 

Po takim uczonym wstępie mo- 
zę tedy już bez obawy przystąpić 
do mojej „diabelskiej misji.. 


Motto: 


opinii prze- 


nie | 


Oto już dawno sobór na Saskim widzenia uszkodzeń wewnętrz- 
placu gkolony jest parkanem, któ- nych przez czas są tvlko śladem 
ry pono bardziej upiększa ten placj wyrzutów złego sumienia w tei 
niż sam sobór — posiada piękno |sprawie. broniącego się przed 
niermmiejsze, niż odrananą od latimożliwością naprawy gmachu, w 
przeszło pięciu ściana domu Sta-|którym znajdują się czarujące mo- 
|szyca — i jest zapowiedzia przy |zaiki piewszorzędnych mistrzów, 
|stąpienia zapewnie już wkrótce |a gmiewy na zatarasowamie „naj- 
do pracy zniszczenia „urągające- | piękniejszego placu w mieście“ są 
go polskości stolicy gmachu“: Za-ikomiczne tam, gdzie naogół nie 
nim jednak ruszoną zostanie pier-| dbano o dostateczną ilość szeso- 
wsza cegła pozwolę sobie zabrać | kich placów i skwerów i gdzie ko- 
głos przeciw zburzeniu soboru —|rsumikacja wobec szerokości do- 
acz nie w imię prawosławia. boikota gmachu nie wcierpiała. 
do tego nie mam upoważnienia i} Wzgląd patrjiotyczny— niechęć 
nie czuję ochoty. lecz z mmóstwa| do pamiatki niewoli. iest szowini- 
inych nader zasadniczych wzgle-|styczny. bowiem dojrzałe narody 


_ dów. Miiczałem. kiedy zburzono; nie boją się przestróg pamięci hi- 


dzwonnicę. bo liczyłem się z tem.| storycznej. a np. austriacy położy 
że p. Rabski ogłosił w .„Kurjerzelli na głównym placu Trantenau 
Warszawskim“, iż widok owej| tablicę z datą „rok 1866“ — po- 
dzwonnicy z okien redakcji prze-| mnik umyślnie niski na pamatke 
szkadza mu pracować. a chociaź |pogromu swego w tem mieście w 
mie mogłem zrozumieć. tak współ-|wojnie z niemcami. Szczery pa- 
pracownik „Kuriera* może wi-i twjotyzm podyktowatby raczej — 
dzieć ową dzwonnicę przez okna co zresztą już ongi proponował 
swego gabinetu, wychodzące aku-| Żeromski — zamianę soboru na 
rat w przeciwna stronę, na Wisłę,|muzeum narodowych pamiątek; 
nie chciałem, aby cokolwiekbąuź|! możnaby m, wybiwszy drugie ztó 
przeszkadzało p. Rabskiemu w pi-| wne wrota na przestrzał, ufundo- 
saniu felietonów teatralnych, Mil- wać mauzoleum „Niezmanego pol- 
czałem, jakikolwiek przychodziło | skiego żołnierza”, lub nagroma- 
mi na myśl. że hiszpanie. pno wy- dzić zdobyte przez polaków tro- 
npedzeniu, maurów zamienili ich fea wojenne — a tym sposobem 
obserwatoria astronom czne na|gmach, wystawiony przez pychę 
dzwonnice, a my po oddaleniu sięlzaborców,. stałby się świadec- 
niedobrowolnem rosjan moglibyś-|twem przezwyciężenia niewoli, 
my dzwonnicę prawosławną zu-|wyrmmowniejszem stokroć, miż pu- 
żytkować na obserwatorium śród-| stę miejsce! Turcy nie zbitrzyl 
miejskie z małą lumetą wvcelorva-| wszakże kościoła św. Zofii. 
|na w niebo, które uczyłoby lai-| Jest tedy jeden tylko argument 
ków podziwu dla cudów Świata! przeciw soborowi — nadużywe- 
gwiazd i zachęcało ich do naby-|nyv. najfałszywszy. kładący ma- 
cia wiedzy astronomicznej. skę wielkiego smaku artystyczne 
Ale zanim pierwszy kamień z|go, brzmiący tak: „io jest okrop- 
| soboru ruszony zostanie ręką wan |ue dzieło, bowiem posiada styl bi- 
|dalizmu, która przez wieki nie| zantyński į szpeci Warszawę. od- 
|nauczyła się tego, iż wszystkie|bijając od jej styłu*. Mniejsza o 
chramy, postawione w imię idei| to, czy Warszawa nie jest pusty- 
Boga, są jednakowo Święte i nie|nią domów niesmacznych z roz- 
dziela się na s'użące piekłu i niebu |rzuconeini rzadko oazami archi- 
wedlug pękmięć starodawnych|tektury kościelnej, włoskiej, czy 
idei chrześciańskiej, a nie potrafijjej mieliczne piękniejsze gmachy 
myśleć o przykrych możliwoś- | nie zdradzaja. iak w każdem wiel- 
ciach odwe:owych (kościół św.| kiem mieście zachodu. różnych 
Katarzyny na Newskim Prospek-| mieszanin stylowych sotyku. rene 
cie!) — podnoszę mój głos prze- | sansu, baroku it. d. Chodzi mi o 
dewszystkiem w imie mojej miło- | o, że w sprawie pod tym ujętej 
ścł dla pracy ludzkiei. Nie rozu-|kątem winna posiadać głos nie 
miem niszczenia dzieła architexk-|masa — bo ona swoja niecheć hi 
tury, w które witożono ogrorn pra-| storyczną z czasów niewoli na- 
cy budowniczej, malarskiej. złot-| wet dla arcydzieł „sztiuiki grec- 
miczej, robotniczej, ady nam ręce|kiei* miesza naiwnie ze wskaza- 
potrzebne są nie do burzenia, lecz| niami dobrego smaku (ostatecz- 
stawiania nowych domów — flnie możnaby przez uległość dla 
gdy raczej wolno byłoby nszczyć|iej kaprysów usunąć kopuły. prze 
starzyznę Dbylejak magromadzo-| robię szczyty gmachu). Ale tu wy 
nych brudnych chalup. kradnąq-|rokować mogą wylacznie nasi ar- 
cych oczom widok na wspaniałą |tyści, którzy winniby sv lęku. czy 
jkatedre Św. Jana, niźli sobór —lnie spojrzą również przez okula- 
dzieło sztuki. Zarzuty z pumkłu' ry przesady „patriotycznej”*, za- 


WALTER RATHENAU. 


0 duchu i duchach. 


Przypadająca ohecnie rocznica za- 
bóistwa Waltera Rathenawa, jednej z 
najwybitniejszych postaci Niemiec po- 
wojennych, dała asumpt do ogłoszenia 
licznych wspomnień o zgasłym przed- 
wcześnie sociologu, ckonomiście, poli- 
tyku i mężu stanu. 

Dialog poniższy pochódzi z pośmier- 
tnych pism zmarłego i udzielony został 
przez matkę jego. Praca ta, to uzupeł- 
nienie „De profundis“ Rathenaua i była 
zapewne przeznaczona dla „Pamiętni- 
ka“, 


J. 


Cztowlek: Nie omuszczai 
mnie. Wzywałem cie tej nocy i 
wszystkick poprzednich. Nie moze 
znaleźć nowrotnej drogi. Gine w 
nicości. 

Głos: — Czego chcesz? 

Człowiek: — Wiedzy. 

Głos: — Nie wiem o niczem. 
Pozostaw mnie w spokoju. Jesteś 
dla mnie ciężarem. Nuży mnie to. 

Człowiek: — Nie chce wiedzieć. 
Chce czuć, chce przeczuwać. Ale 
i tego nie chce. Pragne wiedzy! 

Głos: — Gdzie przebywałeś do- 
taj? 

Człowiek: — Unosiłem sie we 
megle. Nie było dla mnie bliskiej. 
ani dalekiej przestrzeni. Nieskoń- 
czoność była dla mnie tylko tchn'e 
mem. Bliskość bvła mi przeszło- 
Kcia. a przyszłość daleka. 

(iłos: — Cóżeś tam widział? 

Człowiek: — Nic. Przez wiele 


Wieczory 


NIEZROZUMIANY... KARTOFEL, 

Po wojnie zaginęła trądycia ma 
łych, czystych i do pewnego sto- 
pnia wykwintnych res.auracvjek. 
Spotkać je można tylko w Pa- 
ryżu. 

Każda dzielnica posiada jedna 
taką lub dwie restauracie z mały- 
m. czysto nakrytymi stolikami i 
deskonałą kuchnią. Cały lokal 
składa się z trzech łub czterech 
pokoików į niewielkiej kuchni, do 
której możma zajrzeć, co każdemu 


gościowi sprawia rzętelrą przy-|dzić ani 


iemność. 

W takiej restauracji można na- 
wer ij w naszych czasach otrzv= 
mać za osiem czy dziesięć fran- 
ków obiad z winem. Kilka "rf, 
lekkich i niewielkich, zaczymając 
od hors d'oeuvre a kończac na 
creme d' lssigny, na owym dosko- 
nałym serze, podawanym w brot- 
zowych garnuszkach . 


Nigdy nie podadzą ci tu ofbrzy- 
miego kawała mięsa. który prezy- 
słoni cały talerz. 

Nasycanie się nie jest (w Pary- 
žu) pracą, 


Europa zma niezrozumianą ko- 
bietę. ale nikt nie ma noięcia o nie 
zrozumianym kartoflu! 


Wszędzie na kontynencie kar- 
toiel—to nieforemny jakiś model 
kubjstyczny, Taki klocek, w to- 
warzystwie kilku sobie podob- 
nych, rzucony jest na nalerz i po- 
dany na stół. Żadna gospodyni, 
czy kucharka nie okazuje temu 
zapoznanemu tworowi odrobiny 
miłości czy uwagi. 


Zato w Paryżu nie udało mi sie 
widzieć ani razu podobnych miefo- 
remnych brył. 


Podają pommes sante'es, pom- 
mes frites, pieczone puree, smażo 
ne kartofle, młode kartoflc. sto- 
wem wszelkie kartofle, prócz.... 
bryłowatych 4 nieforemnych. 

Dlatego twierdzę: powiedz mi 
jak się odnosisz do kartofli, a ia 
ci powiem kim jesieś!! 


prosić do porady obiektywnych 
architektów zagranicznych, 
Ograniczony miejscem mogę 
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paryskie. 


NIEMA JUŻ KOMIKÓW, 

Niektóre kataklizmy dotknęły 
wszystkie, kraje, Naprzykład: za- 
nik tałentów po wojnie. 

Wszędzie, ną catym Świecie. 
zabrakło jakoś wybitmiejszych je- 
dnostek , 

Niema juź geniuszów. niema 
młodych artystów. a nawet. o 
zgrom, mniema już genialnych..... 
ztenmikarzy ! 


W caltym Paryżu nie znajdzie 
jednego rzetelnego ko- 
micznego talentu. ani'w Palais 
Vogel ani w teatrze Michel, Ami 
nąwet w ka ma przedmie- 
Wydaje mi się czasem. że świat 
to woskowe panoptikum z zakom- 
serwowanenk lalkam talentu. 


Znamy oddawma wszystkim cour 
relirnowski komizm: śmieszni ko- 
misarze policji, idłotyczni mężo- 
wie, głupkowaci goście z prowin- 
ci... żyłą. Ale oo nam po mch? 

W teatrze Michel odnalazłem 
jedna jedyną kobietę-<komika w 
Paryżu. 

Jest nią młoda groteskowa ak- 
torka. panna Parysis. 


Caty jej komizm potega na wy- 
sokiej piszczącej intonacji gosów 
w roli jakiejś Śmiesznej amery- 
kanki. 

Spodziewam stę, Że panma Pa- 
rysis jest jeszcze młodą kobietą i 
| spodziewam się, że za trzydzie- 
iści lat zastanę ją tu jeszcze z tym 

piszczącym głosem. Tak same. 
jak zastałem tu jeszcze gładko 
uczesana Cleo dc Merode, śpiewa- 
iaca swe piosenki Ivette i ciągle 
jeszcze grającą rolę Hildy Wan- 
| gel—Suzarme. 

I w kabaretach i w Quat-z-Arts 
widriatem samych starych znaio- 
mych. i 

Istnieje jednak coś w rodzaj 
Paris eternel! 


Stephan Grossmann. 


am — m E 


swoją na cały świat—na wschód 
| aż po granioe środkowej Ari. 
(na zachód aż do Hiszpanii”. Nasz 


tu li pokrótce przeciw jednostron|Lwów posiada piękne kościoły 
mym napadom na styl grecki —| greckie. Nie wstydzi się Rawenna 
wobec niewątpliwie harmomimej litaliiska bizantyńskiego kościoła 
dolnei kondyznaci soboru+ jednejiśw. Wita! Akwizgran nię przera- 
z najpiękniejszych pieśni z kar'e| żasie. iż miedzy jego gotykami za- 
nia — zaznaczyć. że nawet suro- |mieszała się grecka katedra staro 
wy krytyk budowli bizantyńskich | dawna! Szczyci się Wenecja ko- 
autor „Historji sztuki“ prof. Żmi- | ściołem św. Marka w stylu biza- 
orodzki przyznaje architektonice| ckim! Czy naprawdę Warszawa 
bizam.yńskiej „wielką zastugę*.|nie może spać z powodu Soboru? 
„byzantyńcy ponieśli udoskonale-| Wmówili to jej kłamcy z cząsów 
nie konstrukcji Leo Bełment. 


wieczystych przestrzeniach była 
pustka, A jednak... 

Głos: — Mów. 

Człowiek: — A jednak. We 
mnie... Czy poza mma?... Przebie- 
galo koło mnie coś w oddali... 

Głos: — Mów. 

Człowiek: Postacie? Nie 
wiem. Nie było w tem nic stra- 
sznego. Obcość tvlko 
lekość. 

Głos: — Czy poznawałeś? 


Człowiek: — Czy poznawałem? | sycenia sie życiem! 


Głos: — Żegnaj 
Człtėwiek:.— Biada mi, gdv 0- 
dejdziesz. Nie opuszczaj mnie! Sta 
*czam sie w ciemność! 
Głos: — W ciemność? Ty królu 
Światla. władco życia? 
Człowiek: — Staczam 
groze i śmierć! 


Głos: — Czy nie pragniesz 


iakaś ; da- | smierci ? 


, Człowiek: — Pragnę nasycić 
Się į umrzeć. Syvtości pragnę! Na- 
A potem 


Samego siebie? Żalącego się czy | śmierci! 


szukającezo drogi w przestrzeni? 
Nie nvtai! Zanadam sie. tone! 

Głos: — Nie pytam. To ty rze- 
kłeś: pragne wiedzy! 


Głos: — Czy to wszystko? 
A wiec nasvć sie ; umrzyj! 

Cłowiek: — To nie wszystko. 
Nie chce być gościem tylko. Nie 


Człowiek: — Wiem. Pamietam. | chce być przechodniem i półelów- 


Ale świat ten nie istnieje. 
Głos: — A jednak... 
Człowiek: — Myślałem o nim: 


kiem! Nie chce bvć tylko widzem! 
Nie chcę nadużywać dóbr ludz- 
kich! Nie chce patrzeć na szcze- 


Kocham go. Pochłaniam świat ten. | ście i nedze, iak reporter. iak ko- 


piie chłód poranny jego 


lak. | bieta. która wvciska łzy z oczn 


wchłaniam cień obłoków, dźwięk | swych i patrzy na widzów. czv ia 
dzwonów po nócach. miłość ludzi | oklaskują. 


i zwierząt, światło! Światło! Piję 
światło nieba i ziemi. Pragne pśle- 
Drać z nadmiaru światła! 

Głos: — Czy światła 
zmvsłów? 

Człowiek: — Światło zmysłów 
mych! Oczu mych światło! Roz- 
kosz serca mego. umoienie mojej 
m'lości. taske motero żvcia! 

Głos; — Żyj wiec! Żyi : żegnai! 

Człowiek: — Żvie. Poiałem ży-- 
cie Świat to chwila. Żyjacv iest 
bogiem: Stwarza światy! Każda 
słomka wzbudza poszanowanie i 


twych 


zawiera światy całe, Dzień ludzki | 


niedv nić wraca. Ale żyć. to yna- 


łat mic aie widziasęm W dalekichl czy panować! 


Głos: — Więc czego chcesz? 

Człowiek: — Pragnę tworzyć! 
Cierpieć! Pragne tworzyć w cier- 
pienių- Pragnę brać udział we 
wszystkich bólach ludzkich! Żyć 
to nie wszystko, to tak niewiele! 

, Głos: — Co pragniesz stwo- 
rzyć? 

Człowiek: — To. co powinno 
żyć i być ożvwione duchem bo- 
ĉym. To co trwa! To czego żąda 

óg! 

Głos: — Który Bóg? 

Człowiek: — Nie Bóg kamieni! 
| Nie Bóg roślin. Prowadzi on do 
światła do życia j do śmierci Mie 


sie wi 


Bór. którv karze i nagradza! 

Głos: — Któż iest twoim Bo- 
eiemn? 

Człowiek: — Bóg mojei duszy. 
Pan moiei wiecznej duszy. 

Głos: — Człowieku, człowiek 
co mówisz? Czy znasz dusze swo 
ja? Cóż ty możesz wiedzieć o 
Bogu duszy twej? 

Człowiek: — Nic nie wiem. 
A ty sam czy nie mówiłeś do 
mnie: Nie wiem? Wiedza milczy! 
Ja słucham twych pytań! 

Głos: — Nie pvtam. 

Człowiek: — Moja dusza mil- 
czv. Podobna .iest nowonarodzo- 
nemu: nie zna mowy ludzkiej! 
Szata mej duszy staje sie widocz- 
na. szybuje nna w miłości. Dusza 
spoczywa jak kwiat na toni i mil- 
czy w spoczynku! 

Głos: — Czy mówiłeś o życiu? 

Człowiek: — Czy mówiłem o 
życiu? Życie nie nosiada warto- 
ści. Życie kończy sie w człowie- 
ku. Świat kończy się w człowie- 
ku. Świat, to duch. ucieleśniony 
duch: A duch ten kończy sie w 
człowieku! 

Głos: — Cóż pozostaie ? 

Człowiek: — Świat owadu koñ- 
czy się wraz z oawadem. Świat ro- 
śliny z roślina. A świat człowieka 
kończy sie w człowieku. Świat 
zmysłu ludzkiego kończv się w je- 
mo umyśle! 

Głos: — Czem jest umysł Indzki? 

Człowiek: — Umvsł ludzki. to 
strach i pożądanie. to myśl. tro- 
ska. czyn. hezczyvnrość col: sens. 
To liczba. wywisći raclimek. to 


badania, budowanie ; nauka. to no= 


nie. porzadku | posłuszeństwa! 
Głos: — To sa rozkosze życia? 
Człowiek: — To świat zmy- 
siów! Zmysłami kryształów. ro- 
ślin i zwierzat chwytamy zo! Po- 
chłańniamy go! Stwarzamy zmy- 
sły człowieka. świat - zmysłów 
ludzkich, szczęście zmysłów ludz- 
kich. Nadmiarem sił owych zmy- 
slów tworzymy sztukę, nieznana 
światu zwierzat. Zmysły, to sens 
świata- Bo om nie istnieje! To tyl- 
ko tecza naszych zmysłów 7z wyja 
tkiem... 
Głos: — Siła ducha? 
Człowiek: — Siła ducha? To 
ieraszka! Gra stów. gra w kartv. 
gra bez stawki. bez wvgranej! To 
przepedzenie czasu. Siła ducha? 
Nie. Siła duchów raczej! feramy 
zunysłami dla zmysłów! Wvnai- 
duietmv prawidła tej sry. Wvarv- 
wamy to. czego nauczyło nas 
zwierzę: miłość. słód. twórczość. 
zdrada. bezpicczeństwo, zabawa. 
rozkosz i władza. Wszystkiego 
nauczyło nas zwierze: Przeżywa- 
my strach. czujemy żądzę i znamv 
wszelkie sposoby użycia. To cze- 
zośmiy sie z biegiem czasu dou- 
czyłi z rachcwania. pomiarów. rze 
miosł. planów i porównań. iest te- 
raz podstawa naszei wiedzy. 
A gdy fużź osiazneliśmy zdolność 
znajdowania sobie pożywien:a, 
zdolność wychowywania potom- 
stwa. gdy znamy rozkosz i wię- 
dzę, przenosimy tę wszystka wie- 
dze masza na duchv. świat i pocza 
tek wszystkiego co żyło. 1... prre- 
grywam, giniemy! 


(Tlumaczyta Et.) 
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Sprawy robotnicze. 


Konferencja w 


sprawie bezro= 


botnych. 


Dziś, o godz. 12-ef w południe | 
odbędzie się w magistracie konfe-|; 
rencja w Sprawie pomocy samo- 
rządu dla beznobotmych. W kon- 
ferencji wezmą udziat członkowie 


prezydium magistratu, przedsta- 
wiciele wydziałów budownictwa 
i gospodarczego oraz delegacje 
związków zawodowych robotmi- 
czych. 


Sprawą „Widzewskiej manufa- 
ktury * 


(b) Onegdaj odbyła się w War- 
szawie w ministerstwie pracy kon 
feremcja w sprawie uruchomienia 
Widzewskiei Manufaktury przy 
współudziale wezwanego przez 
policię pana Maksa Kona- 

Po dłuższej dyskusji postano- 
wiono sprawe odroczvć do dnia 
dzisiejszego. gdyż dziś odbędzie 


się zebranie zarzadu Widzewskiej 
Manuiaktury. 

O ileby zarząd Widzewskiel 
Manufaktury w dalszym ciągu sta- 
wiał warunki nie do przvięcia. sta 
nie sie aktualna kwestia ustano- 
wienia zarzadu przymusowego w 
fabryce. 


Znowu redukcija. 


(1) Właścicieł tkalni mechanicz- 
nej przy ulicy Gdańskiei p Aron 
Praun. tłómaczac się brakiem za- 
mówień r surowców. zawiadomił 
rototników. że od dnia 1 lipca te- 
dukuję ogólna liczbe zatrudn 0- 
nych u siebie robotników do 30 
procent. 

obotnicy prosi’ właściciela fa- 
bryki, bv pozwol? pracować w 


dotychczasowym składzie. zmnisl- 
szajac raczej dni pracy do dwuch 
w tygodniu. Właściciel fabryki od. 
mówił prośbe robotr'ków. nie do- 
dajac żadnych wviaśrień. 

Robotnicy na 2 ak protestu 9J 
rzuc'Hl prace * udal: sie do inspek- 
tora pracy z prośba o interwen- 
cie 


4000 bezrożotnych pracowników 
umysłowych w Łodzi. 


(b) W związku z zastraszajacem 
bezrobociem wśród pracowników 
biurowych i handlowych w Łodzi. 
miedzyzwiazkowa komisia pra- 
cownicza zwróciła się do magi- 
stratu w sprawie pomocy dla po- 
zbawionych nracv. 

Komisia domagała się pracy lub 

zapomóg. a w ostateczności zwrat 
«ej pożyczki dla zwiazków. któ- 
reby rozdzieliły ja między człon- 
ków. . 
Magństrat oświadczył. iż penie- 
dzy nie posiada na ten cel i może 
jedynie zatrudnić bezrobotnych 
pracowników imystowych na ro- 
botach publicznych: Również za- 
proponował magistrat obiadv dla 
bezrobotnych. 

Pracownicy oświadczyli. iż T% 


kich. lub urzadzania kuchen nrzy 
związkach. oo pochłonęłoby zna- 
czne sumy pieniędzy. 


Ostatecznie do porozumienia nie 
doszło 4 dopiero na powtórnej kom 
ferench sprawa ta zostanie zade- 
cydowaną. 

Prócz tego miedzyzwiazkowa 
komisia pracownicza postanowiła 
zwrócić stę do ministerstwa skar- 
bu i pracy o zapomogi specialnie 
dla bezrobotnych pracowników 
biurowvch ; handlowych. zdvż li- 
czba ich przewyższa 4000 osób i 
bezrobocie może mieć skutki nie 
lepsze. niż bezrobocie robotników. 


Specjalne memoriały wysłano 
do posłów w sejmie. abv sprawe 


bót publicznych przyjąć nie moga |bezrobocia wśród pracowników 
i domaga', sie od magistratu bo-|umvsłowych poruszyli u odnoś- 
mów żywnościowych dla beznobot- nych władz. 


Wybory do zarządu kasy chorych 
m. Łodzi. 


(o) W dmin 4 fipca b. r. w sali) 
rady miejskiej przy ul. Pomorskiej 


nr. 16. odbędą się wybory do za- pp. dr. Weisberg, Rapalski, Szmul|na różnice ich 


rządu kasy chorych m. Łodzi. | 
Dotychczas zostaty złożone na! 
stępuiące kandydatury: 
1) z polskich zw. zaw.: pp. Kazi’ 
mierczak, Kulczyński, - Biiczer, 
Pałkowski. Adamski i inni. 


2) z bloku lewicowego (PPS. 
żydzi į niemcy): 


| Milman, Purtal i inni. 
Ze strony pracodawców dotych 


i czas nie zgłoszono więcej list, wo 


bec czego przedstawionych kan- 
,dydatów będzie 6 z pierwszej ți- 
‘sty. 


Echa aresztowań wśród robotników. 


Interwencja kierown. okr. kom. zw. zaw. u prok. 
Markowskiego. 


p. Łatkowski zwrócił się do 
kaaa Markowskiego z im- 
terwencją w sprawie pozostają- 
cych dotychczas w areszcie kan- 
dydatów do kasy chorych z listy 


nr- 7. 

P. prok. Markowski w odnowie 
dzi swej zaznaczył, że cały sze- 
meg kandydatów, co do których 
stwierdzono. że nie należa do or- 
zanizacji komunistycznej wypusz 
czoną na wolność, co do mnvch, 
to śledztwo ukończone będzie w 
tym miesiacu, jeśli okaże się, że 
prócz tego. że figurowali na wspo 
manianej liście, nie są obciążeni 
s» ymi innymi . zarzutami, 


wiem z założenia, że kandydowa- 
nie z fisty nr. 17. samo przez się 
nie jest karalne. 

okazji p. Łatkowski poru- 
szy! sprawę aresztowanych robot 
ników w związku z zajściami w 

„Widz. Man.”, 

Przedstawicielowi o. k. z. z. cho 
dziło specialnie o zwolnienie dele- 
gata Rękowskiego. P. prok. Mar- 
kowski z przykrością stwierdził, 
że prośbie p. Łatkowskiego nie 
może uczynit zadość ze wzgledu 
na to, że w stosunku do delegata 
Rekowskiego istnieją bardzo po- 
ważne zarzuty. Kwestia uwolnie- 
mia del. R. będzie mogła być tylko 
zdecydowama przez sąd. który 
sprawę jego rozpatrywać będzie 


prokurator wychodzi bo- w dniu 31 lipca. 


Jęszcze o płac pod hudowę domu „Pracy“. 


(b) Na ostatniem posiedzeniu 
komisji 
wiano sprawe zwrócenia 
województwa. do macejstratu 7 z 


pvtamem. czy oddanie placu miei- sprawą. 


Województwo dziwiło sie, gdy 


odbudowy miasta oima- | miasto oddało plac na zbyt wv- 
się ' sodnych dla nabywcy warunkach. 


dyskusji 
postanowiono 


Po dłuższej nad tą 


odpowie- 


n > > 3 / zmani m 
nvch wzamian obiadów masistrac|:* Zatrzymania ma 


Najbliższe posiedze- 
nie rady miejskiej. 


Nadzwyczajne posiedzenie radv 
miejskiej odbędzie sie dziś 
dnia 3 lipca 1924 roku o godzinie 
19 i pół punktualnie w sałi posie- 
dzeń radv miejskiej. Pomorska 16. 


PORZĄDEK DZIENNY: 


I. Komunikaty- 

II Sprawa zaciąznięcia pożycz- 
ki wkwocie złp. 2,000.000 — na 
cele pomoqv dla bezrobotnych (II 
uchwalenie — w zw. z wł. post. 
rady z dnia 1 lipca 1924 r.) 

M. Sprawozdania komisń radzle 
ckich: 

a) Komisłi da spraw ogólnych w 
przedmiocie: 

Odstamienia bezpłatnie zgroma- 
dzeniu księży salezjanów w Ło- 
dzi, pod rozbudowe szkoły rze- 
mios? oraz instytucji z nia zwia- 
zanych, części nieruchomośc 
miejskiej. położonej miedzy ui- 

Wodna j Wysoką (wn. maz. Nr. 
` 631 z dnia 27 maia 1924 r. — 

przegłosowanie wł. wniosku ko 

misii). 
b) Komisi skarbowo-budżetowei 

w przedmiocie: 

1. Nabvcia od małż. Fiszer nieri- 
chomości. położonej przy ul. 
Nowo-Senatorskiei Nr. 24 No- 
wo-Senatorskiej Nr. 4 (wn. mag. 
Nr. 619 z dn- 23 maia 24 r.) — 
ref. r. Macher. 

. Subsydium dla polskiego komt- 
tetu igrzysk olimpiiskich dad 
fT- dr. Schwelza i *'ow. W zw. 
wł. post. R. M. z dn. 28 maja 4 
r.) — ref: r. Waszkiewicz. 

rok szkolny 

1924-25 na swych stanowiskach 

nauczycielek robót kobiecych, 

zatrudnionych w miejskich szko 
łach powszechnych (wu. mag. 

Nr. 723 z dn. 13 czerwca 24 r.) 

ref. r. Gepert. 

IV. Odpowiedź magistratu na in 
terpelacie r dr. Schweiza i innvch 
w sprawie zniesienia III kl. kur 
sów dla dorosłych. Zakatna 21Ż 


leszcze ieden profesi 
przeciwko ushwalerady 
miejskiej. 


(b) W związku z uchwałą rady 
miejskiej w sprawie przejęcia pod 
zarząd miasta domu starców i ka 
lek przy uli. Narutowicza, radny 
dr. Szwajg wniósł do wydziału sa 
morządowego województwa łódz 
kiego protest przeciwko tej il- 
chwałe. W proteście swym rad- 
ay dr. Szwaję motywuje swoje 
wystąpienie tem, iż uchwałą rady 
miejskiej przewiduje wykluczenie 
radnych od współudziału w umia- 
stowionej instytucji ze względu 
wyznariowej przy 
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wa 


należności. 


Waloryzacja oplat 


Na posiedzeniu magistratu w 
dniu 1 b. m. zatwierdzono projekt 
urzędu rozjemczego do spraw naj 
mu, dotyczący zwałoryzowania 
s: za Świadczenia urzędu. Z 

em 1 b. m. opłaty te wynoszą: 
ky wpis główny od określonego 
powództwa 3 proc. od sumy, 

2) wpis główny od nieokreślo- 
mego powództwa od zł. 1.50 do 
zł. 25, 

3) od każdego podamia zł. 0.15, 

4) gd każdego wezwania zł. 0.35 

5) za zaświadczenia i odpisy 
rozstrzygnień zł. 0.50 do zł. 4. 

Diety dla ławników urzędu roz- 
jemczego ustalone zostały w kwo 
cie 1 zł. za każde posiedzenie. 


Otwarcie nowej łaźni. 


(b) Jak się dowiadujemy. prace 
nad ukończeniem budowy nowej 
łaźni miejskiej przy ulicy Wodnej 
są na ukończeniu. 

Uroczyste otwarcie łaźmi i od- 
danie jej do użytku publicznego 
nastąpi w pierwszych dniach sier 
pnia. 


Z koła inżynierów 


(b) W dniu dzisiejszym odbę- 
dzie się zebranie komisii organiza 
cyjnej koła tnżymierów przy stow 
techników. 


Szkolnictwo i oświata 


Budowa 
szkół! powszechnych. 


Na wniosek komitetn budowv 
szkół powszechnych magistrat 
postanowił przystapić niezwłocz= 
nie do budowy emachu szkoły po- 
wszechnej na Nowem Rokiciu. — 
' Kierownictwo robót powierzone 
bedzie inż. Kowalewskiemu. jako 
projektodawcy. Będzie to siódmy 
z rzedu emachów szkolnych. badź 
już ukończonych, badź też budo- 
wanych przez samorząd łódzki. 


W sprawie sfab lizacji 
kierowników szkół 
powszechnych. 


(n) Na ostatniem walnem zebra- 
niu Z. P. N. S. P. ogniska w Łodzi. 
bvła rozpatrywana sprawa stabi- 
lizaci kierowników szkół po- 
wszechnych. W sprawie tei posta- 
nowiono zwrócić sie do kurator- 
ium łódzkieco celem informacii. — 
Na ogólna liczbe 77 kierowników 
przedstawionych do stabilizacji. 
otrzymało iuż rnominacie 39 osób. 
reszta zoć otrzyma takowe w naj- 

iiższym czasie. 


W niedalekiei przyszłości druga 
grupa kierowników szkół Do- 
wszechnych bedzie przedstawio- 
na do stabilizacji. Co da dwuch 
warunków koniecznych do 1zv- 
ZA stabilizacji. a mianowicie: 
1) kierownikiem  stabilizowanym 
może być tvlko kierownik szkoły 
powszechnej 7-mio klasowej. 2) 
termin pracy nauczycielskiej mu- 
si być co najmniej trzv letni. od 
czasu uzyskania pełnych kwalifi- 
kacji. Zwiazek P. N.'S. P. (ogni- 
sko w Łodzi) przedstawił niemo- 
żność zastosowania się do tych 
warunków, iako niezcodivch z 
zasadami ustawy z miesiąca czer= 
wca 1920 roku. 


Uzupełniające kursy 
wakacyjne. 


(p) We wczoraiszych pismach 
ukazała się wzmianka. iakoby 
przez stowarzyszenie nauczycieli 
zostały zorganizowane kursy wa” 
kavine. 

Jak sie dowiaduiemv. żadne sto- 
warzvszenie nauczycieli nie zor- 
ganizowało kursu. a tylko zwia- 
zek polskich nauczycieli szkół po- 
wszechnych (Ognisko w Łodzi) 
zorganizował ku”*"" nzymełniające 
dla swych -- "zzycieli. kursv poz- 
poczna sie dnia 1 sierpnia. b: r. 

Karty wpisowe należy zgłaszać 
do inspektora szkolnego. Na po- 


Łodzi udzieli! subsydjum w wyso- 
kości 1500 ziotvch. Lokal Z. P. N. 


S. P. Ogniska w Łodzi. mieszcza- | vch. 


Stypend'um dla stu- 
deniów. 


Na posiedzeniu magistratu w 
dniu 1 b. m. przyjeto opracowany 
przez oddział prawny „Statut sty 
pendialnv gminy m, Łodzi dla mło 
dzieży krajowych szkół akademi- 
ckich na pamiątke uchwalenia kon 
stytucji Rzeczypospolitej w dniu 
17 marca 1921 roku“. 

O stypendium ubiegać sie mogą 
studenci kraiowvch szkół akade- 
miekich. odznaczaiacy się wyvbi- 
tnemi zdolnościami. pilnościa. pra 
cowitościa i nienazannem prowa- 
dzeniem się. majacy zamiar Do= 
świecić sie zawodow; nauczyciel- 
skemu. Rata miesięczna stvnen- 
dium równa sie miesiecznym po- 
borom urzednika państwowezo 
XII kategorii służbowej ze wszvst 
kimi dodatkami drożyźnianymi w 
miejscowościach I klasy. Stypen- 
dvsta obowiazany jest po ukończe 
niu studiów obiać stanowisko nau- 
czycielskie w miejskich szkołach 
średnich w Łodzi na tyle lat. 
przez ile korzystał ze stypendium. 
Statut powyższy podlega zatwier- 
dzeniu prze» rade miejska. 


Dwulefni kurs nauczy” 
cielsk 


(p) Kierownictwo instytutu nan- 
czycielskiego T. N. S. W. w Łodzi 
(zarzad koła łódzkiego) na posie- 
dzeniu swem postanowiło w dał- 
szym ciągu mowadzić dwulet 
kurs nauczycielski dla wvkwalifi- 
kowanych nauczycieli szkół po- 
wszechnych, Oprócz istniejacych 
iuż trzech grim drugiego roku. tt- 
ruhomione zostana nastepuiace 
grupy pierwszego roku: 1) Grupa 
humanistyczna (iezyk molski, hi- 
storia) 14 godzin tvgodniowo. 2) 
Gritipa humanistyczna (iezyk frati- 
cuski. historia) 14 rodzin tygodnia 
wo. 3) Grupa przyrodniczo-ze0- 
graficzna 14 godzin tygodniowo. 
4) Matematyczno-fizycznę 14 go- 
dzin tygodniowo Kursy te odby- 
waia sie w gmachu imienia Pit- 
sudskiego przy ulicy Sienkiewi- 
cza Nr 


Zakończenie roku 


szkolnego 


w miejskich wieczornych szko 
łach powszechnych. 


W poniedziałek dnia 30 czerw= 
ca r. b. w auli szkoły powszechnej 
im. J. Piłsudskiego przy ul. Zagaj- 
nikowei odbyło się uroczyste za- 
kończenie roku szkolnego w miej- 


skich wieczornych szkołach pno- 


| wvższej kursy. magistrat miasta| wszechnych. Po wykonaniu cze- 


ści artvstyvczno-rmizyczne| przez 
wychowańców szkół wieczor- 
oraz  okolicznościowych 


cv się przy ul. Andrzeja Nr. 4. be- | przemówieniach. ławnik wwvdzia- 


dzie otwarty. 
7 lipca codziennie od godziny 
po południn do 10 wieczór. 


Warunki przyjęcia do 
wojskowej szkoły sani- 
tarnej. 


(p) Do woiskowei szkoły sani- 
tarnej, gdzie—jak wiadomo—przy 
gotowuja dla W. P. na zawodo- 
wych lekarzy. farmaceutów i den- 
tvstów wojskowych. moga być 
przyjęci obywatele polscv w wie- 
ku od lat 17 do 24, maturzyści 
szkół wrawniających do wstapie- 
nia na wydziały lekarskie miwer 
sytetów polskich. 

Podania a przyliecie do szkoły 
kandydaci składają na imie ko- 
mendanta szkoły Warszawa. Piek 
na Nr: 1, z podaniem swego dokła- 
dnero adresu z wvmienieniem na 
iaki wydział kandydat pragnie 
wstąpić (lekarski. farmaceutycz- 
nv. czy dentystyczny) z załącze- 
niem wszelkich świadectw. wyma 
ganych przez powyższa szkołę. 

W roku bieżacym będzie przy- 
jetych na wydział lekarski 40 kan 
dydatów. na oddział farmaceuty- 
cznYy sześciu kandydatów i da pań 
stwowego instyt. dentyst. czte- 
rech kandydatów — razem pieć- 
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Na zebraniu omawiana będzie| dziesiecin kandydatów. 
Kursy w wojskowej szkole sani- 


skiego pod budowe domu robotni-|dzicć „województww. iż uchwała i 
czego „Praca“ zostało uzeodnio-|radw miciskiei została uzgodniona sprawa międzynarodowej konfe- 
ue ua komisii wzbądowy miastą. | z komisja. cencji inżynierów w Pradze, 


tamnei rozpoczną się 1 signis. 


DOCZAWSZY od dnia | 


, łu oświaty i kulturv w imieniu sa- 
morządu łódzkieso wręczył 66 
abiturientom wieczornych szkół 
powszechnych po pieknie oprawio 
nym egzemplarzu konstytucji 
marcowej. Uroczystości zostały 
zakończone odśpiewaniem  .„.Ro0- 
ty 


Kolonje harcerskie dla 
wychowańców miej- 
skich domów wychow. 


(p) Wobec bardzo dodatnich re- 
zultatów zdrowotnych. jakie osia= 
ea młodzież. przebywaiaca na ko- 
loniach harcerskich, delegacia wv 
działu npieki społecznej uchwali- 
ła. aby młodzież starsza. znaiduia- 
ca sie w miejskich domach wv- 
chowawczych. wvsyłać tylko na 
kolonie harcerskie. 


Poszukiwane mieszkanie 


BŻ=4 pokoje 
w południowo -zachodniej części 
miasta, "Oferty do redakcji sub 
R” 6382—3—z 


Teatr Miejski 


w parku Staszica 
Dziś wiecz. o g. 8.30 


„Handel na żeny”. 
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Nowa ustawa o ochronie lokatorów| Dzisiejsza pogoda. 
a spółdzielnie. 


Nowa ustawa o ochronie loka- 
torów. aczkolwiek ogólnie biorac 
jest niekorzystna dla lokatorów. 
to lednak w niektórych artykułach 
reguluje jasno i wyraźnie niektó- 
re sprawy. dotvczące ruchu spół- 
dzielczego na korzyść tego ruchu. 

Chodzi o to. że dekret o ochro- 
nie lokatorów zupełnie pomrinał 
sprawę zabezpieczenia lokalów 
spółdzielni na wypadek ich poła* 
częnia. Wiemy bowiem. że z nó- 
wódu tej luki w dekrecie. koopera- 
tvwv przeważnie robotnicze stra- 
chy dużo lokali. W wypadkach. 
gdy dwie spółdzielnie. chcac 
zmniejszyć np. koszta handlowe 
lub z jakichkolwiek innych wzzłte- 
dów. nb. w razie niemożności pro+ 
wadzenia ' działalności samodziel- 
nie obowlazane są odnośna ustawa 
© spółdzielniach łaczyć się: Właś- 
ciciel lokalu odnajetezo spółdziel- 
m. łaczacej się z inna snółdziel- 
via, mógł z powodu luk w dekre- 
cie i zmiany firmy, szyldu. uzys- 
kać w sądzie eksmisie na snóldziel 
nie przeljmujaca pasywa į aktywa 


spółdzielni przyłaczonei. Sądy nie 
zawsze stawały na stanowisku ży- 
ciowem, a kierniąc sie literami de- 
kretu. wydawały w wielu wypad- 
kach w takich sprawach eksmisję. 
przecząc faktyczne stanowi rze 
czy i ustawie n łączeniu spółdziel- 
ni. 


Komunikat państwowego mstytu- 
tu meteorologicznego. 
Ciopło, najpierw dość pogodnie, po- 
tem wzrost zachmurzenia. słabe wintry 
miejscowe. 


„Papuga“. 

Pod tą nazwą ukazało stę nowe pismo 
satyryczne w Warszawie pod redakcją 
p. Leopolda Narszaka. Pismo to w du- 
żej tości egzemplarzy jest kolportowane 


Nowa ustawa reguhtie te SDTA- | todz. Dowcipna treść, nie cuchnąca 
wę jasno i wyraźnie, a mianowi-| mrnozratją, bardzo dobre rysmid I e- 


cie w art. 11 pkt e) powiada: zgo- 
da wvnaimniaceco nie iest potrze- 
bna, jeżeli w wypadku łaczenia 
się spółdzielni na podstawie usta- 
wy z dnia 7 kwietnia 1922 r- o la- 
czemu się spółdzielni (Dz. U. R. P. 
nr. 38 par. 265) spółdzielnia prze- 
jeta odstapi prawa naimu spółdziel 
ni przeimujacej. 


Krzywdy więc. iakie pod tym 
wzgledem wyrzadzano ruchowi 
spółdzielczemu. sa w ten sposób 
raz na zawsze ttsunięte | na przy- 
szłość nie bedą miały miejsca. 
lecz straty, jakie ruch spółdziel- 


stetyczny wyglad zrafłczmy składają się 
na całość bardzo dodatmią i dają formę 
pisma, postawionego ma dużym pozo- 
mie amtystycznym. Nowej placówce kul 
turalnej należy wróżyć długotrwałego 
powodzerta. 


Zabawy ogrodowe ma rzecz czer- 
-oneso krzyża. 

W cetu powiększenia funduszów na bu 
dowę szpitała dla grużliczych w Łodzi, 
czerwony krzyż urządza w sobotę dnia 
5; w niedzielę dnia 6 tipca r. b, wielkie 
zabawy ogrodowe w parku im, Ponia- 
towskiego, wzamian niedoszłych do sku- 


czy z tego powodu poniósł. nikt] tku zabaw podczas tygodnia czerwonego 


n'e jest w stanie powetować. 


Udział r Turskieso w dostawach 
dla miasta, 


(b) Jak wiadomo rada miejskalni z opozycji 


rozpatrywała sprawę zarzwów, 
skierowanych przeciwko  radne- 
mu Turskiemu, który wbrew usta 
wie był w stosunkach hamdło- 
wych z mazistratem. 


w sądzie 

wym zarejes'rowana fest 
pod nazwą „Fabryka maszyn Tur 
ski, Ćwikliński i S-ka, (Słowiań- 
dka 31), przyczem radny Turski. 


„posiada 60 udziałów, a pozostali 


Magistrat į radny Turski wyja-| wspólnicy: Ćwikliński, Józef Sas 
śniłi, iż słupy żelazne do oświetle-|i Jan Trąpczyński razem 40 udzia 
mia w parkach mieiskich dostar-| tów. 


czyć ma firma Jan Ćwikliński, 
która też otrzymała 
wysokości 1.600 zł. 

Tymczasem, jak stwierdzik rad 


Wobec powyższego. sprawą tą 


zaliczkę w|zajmą się prawdopodobnie wła-|ly już rozporządzenie o przesumię 
trzeciej 


dzę na ze. 


Władze wojskowe mają rację. 


Opinja właściciela domu p. Salomonowicza. 


Szanowny Panie Redaktorze! 

W piśmie pańskiem z dnia 24 b. 
m. umieszczona została notatka 
nod tytułem: Jaka wartość czyn 
Szowa nrzedstawia zwaloryzowa 
na nieruchomość!" 

Niniejszvm mam zaszczyt zako” 
munikować, że podane we wSbon- 
nianei notaice faktv rzeczvwis- 

„tości nie odpowiadaja: 

Powołuie się na załączone 
przez kierownika rejonu inżynie- 
ryjno-saperskieza L. dz. 2 
dnia 26 czerwca 24 r.. z którego 
wynika, że posiadłość przy ulicy 
Pomorskiej mr. 147 oddałem wia- 
dzom wojskowym dobrowolnie i 
rawarłem z niemi umowe nałmu. 

Umieszczony w notatce list kle- 
rownictwa reionu nie został mi do 
reczony. Jakaś niepowołana 050- 
ba bezprawnie listem moim za- 
władneła | bez wiedzy mojei i wo- 
li podała zo do pubiicznei wiado” 
mości, za CO ia do odnowiedzial- 
ności sądowej pociazne. 

Prosze Pna Redaktora a zamie- 
szczenie mem listu ; załaczonego 


mu trż.-sap. Nadmieniam. że z pm 
ktu widzenia obywatelskiego 1- 
ważam chęć władz woiskowvch 
zasłaniania się ustawa o ochronie 
lokatorów za usprawiedliwiona- 

Nie widzę nic niesłusznego. ani 
niesprawiedliwezo w tem. że wła” 
dze wotskowe przy zapłacie Ko- 
mornefo postepuła tak. jak wiele 
immych prywatnych lokatorów. 

s pomužanien 


Łódź, 28 czerwca 24 r. 


handio-; 


krzyża. 

Niewatph wie zachęci wszystkich do 
wzięcia udziału w powyższych zaba- 
wach niezwykłe urozmaicony program, 
na całość którego złożą się popisy gim- 
nastyczne tow. sokół, Y. M, C. A., rado- 
goskiego tow. gimnastycznego | innych, 
tańce rytmiczne, rozgrywki piłki siatko- 
wej, rozmajte zabawy i gry z udziałem 
publiczności, koła szczęścia, oraz kon- 
certy 3 orkiestr. 


W sprzwię podaiku 


dochodowego. 
(b) Władze skarbowe otrzyma- 


ciu terminu 


czerwca na dzieft 24 lipca ; czwar 
sł gii z 24 pca na 24 sierpnia 
r b. 


Przed wyborami do 
gminy żydowskiej. 


(b) Onegdaj upłymąt termin zgła 
szania list kandydatów na człon- 
ków zarządu gminy żydowskiej 

Łodzi. 

Ogółem zgłoszono 25 fet, z 
których zatwierdzono jedymie 15, 
gdyż pozostałe były fikcyjne i 
składano ie jedynie, by otrzymać 
żądany numer kolejny listy. Wy- 
bory odbędą się w niedzielę. 


ierwsze międzynaro- 


Nr. 1BO - 


Życie i sąd. 
Działacz komunistyczny przed sądem. 


(b) Już od dłuższego czasu poN-|sła zwiazków zawodowych. ż 0- 
cia państwowa w Łodzi zwróciła kręrowym sekretariatem zwiazku 
uwagę na wybitnie komunistycz-; robotników przem. metalowego i 
ną działalność ujawniona w łonie z centr. sekr. zw. tychże robotni- 
klasowych swiazków zawodo- ków w Warszawie. ujawniła nie- 
wych przy ulicy Prez. Narutowi-| zbicie. że zwiazek ten za swa wv- 
cza 50 przez t. zw: wydział zwiaz- b'tnie komunistyczną działalność 
kowy K. P. R. P., wyłoniony spec i propagande został przez zarzad| 
iałnie przez. komitet okrerowy tei; główny w Warszawie : zar 
partii w celu pozyskania wptyv-|nv 3 istniał dalej mielecalnie. ko- 
wów wśród mas robotniczych. zor| rzvstałac bezprawnie z lokalu daw 
ganizowanych w związkach zawo|nego. rozwiazanezo zwiazku. 


dowych i opanowania tych ostat-| Duszą 1 
nich, Dzięki ujawnieniu takiej Ko- 
mumistvcznei działalności przez 
zwiazki zawodowe skórzany t 
drzewny. zostały mne 7 rozborza- 
dzenia wtatz zamknięte, aritacia 
jednak komunistyczna trwała w 
dalszym ciagu z niezmniejszonem 
natężeniem. a prowadził ia. we- 
dtug posiadanych przez policie in- 
formacji związek zawodowy me- 
talowców opanowany w ztmemoś 
6 przez komunistów. 

Zarzadzona w dniu 27 sierpnia 
1923 roku rewizia dała nadspodzie 
wanie obfity materiał. stwierdza- 
jacy poufne doniesienia. uiawniła 
bowiem. że zwiazek ten utrzyvmy- 
wał skład nielegalnej fTiteratury 
komumistycznej. że prowadzit ak- 
cie wyborcza do radv miejskiej na 
rzecz listv nr. 5 zwiazku proletar- 
jatu miast i wsi. że trudnił sie kol- 
portażem literatury nielegalnei 
wśród robotników.udzielał wsparć 
uwięzionym członkom K. P. 
oraz w lokalu swym udzielał azv- 
lu zamknietym. iak to poprzednio 
wspomniano. zwiazkom skórzane- 
mu i drzewnemu. które w ten sno- 
sób nadal nielegalnie działały. 


O GR W EE A W A O W O W A M 


organizatorem. prze- 
wodniczącym i płatnym sekreta- 
rzem tego zwiazku bw niejaki Hen 
ryk Marks. znany npolich 4 nieje- 
dnokrotnie notowany kormmmista. 
który już w lipcu 1920 roku za 
dztałałność swa w radzie zwiaz- 
ków zawodowych został interno- 
wany w Dabir, w dniu 29 wrześ- 
nia 1922 r, aresztowany był za a- 
gitacię komtmistyczna w czasie 
wyborów do seimu. zaś w dniu 27 
stycznia 1923 r. aresztowany zo- 
stał w Starachowicach, iako prze- 
wodniczący odbywajacego sie tam 
złiazdu związkowych instrukto- 
rów komunistycznych. 

Rewizia mieszkania Marksa, no- 
za jednym numerem .T ny 
Robotniczej”. nie data żadnych po 
zytywtwch rezultatów. inż choć- 
by ze wzelędu na to. że cały ma- 
teriał kompromitujący znajdował 
się w lokalu zwiazku. zdzie zna- 
leziono nare tysiecy nielegalnych 
pism. oraz inne dowody zabronio- 
nei działalności. a miedzy innemi 
stemple ; akta nieprawnie funkcio- 
nuiacych. zamkniętych przez wła- | 
dze zwiazków skórzanego i drzew 
nego. które korzystały z opieki í 


Wreszcie ndnaleziona korespon- | lokalu zwiazku metalowców. 


dencia zwłązku z takimiż związka. 


Henryk Marks stanie w dniu dzi 


mi w Tomaszowie ; Kaliszu stwier siejszym przed sądem okręgowym 
dziła propagande komunistyczna! w Łodzi. aby wvytłomaczyć sie ze 
ze strony zawodowego zwiazkuł swei działalności ; ukazać praw- 
mietalowców w Łodzi na terenie j dziwe oblicze zwiazku metalow- 
wspomnianych mięjsoowości. zaś; ców: 

korespondencja z okregowa komi- 


Kradzież bufów i zemsta za uwiedzenie żony. 


(b) Pewnego razu do składu o-[ Tej samej nocy postetumikowy. 
buwia Afzyka Zaksa przy ul. Głójpełniacy służbę przy zbiegu ulic 
wnei wszedł jakiś ubogo ubrany Piosrkowskiej i Placowei, przy- 
robotnik, prosząc o pokazanie mu | trzymał jakiegoś osobnika, jak sie 
lakierek. później okazało, nazwiskiem Po- 

W czasie gdy właściciel sklepu, morski, który niósł worek butów. 
wydobywał różne obuwie, przy- Ponieważ zatrzymany tłomaczy! 
były rozglądał się ciekawie pojsię, że buty otrzymał od niejakie- 
sklepie, a następnie mic nie kupi-,go Wałca. obaj zasiedli ma ławie 
wszy oskarżonych. 


wieczorem brat właścicie-| Na sądzie przyznał się Pomor- 


Kierown: rei, inż.-san. 
Łódź . 
L. dz. 2720 kane. 


dowe wyścigi dystan- 
Do p. Salomorowicza Hani S0WB 8. 8. „Union 


Niniejszym zaświadczam. że poł „Na majace sie odbyć 6 lipca 
siadłość przy ulicy Pomorskiej 147, Pierwsze w tym roku miedzyna- 
nie była zajęta przez władze woj-| O39we wyścigi dystansowe za 


la sklepu wszedł do składu by 
przenocować, zastał wielki nielad 
w sklepie, sufit był przedziurawio 
ny, a z góry zwisał sznur, pod- 
czas gdy na podlodze leżały róż- 
me narzędzia złodziejskie. 
Skradziono 90 par obtrwia, war 


ski jż zadęnumcjował Walca przez 
zemstę, gdyż ten uwiódł mu ome 


Po przemówieniu adwokata Bi- 
lyka, sąd Walca uniewinnił, a Po 
morskiego skazał na rok więzie- 
nią. 


skowe w drodze rekwizycj. lecz 
na osobistą prośbe i za obonpólna 
zgodą p. Salormonodwicza i zarz: 
bud.- kwat. w Łodzi w roku 1919. 
Kierownik rejonu inż.-sap. Łódź 
podpis)» 


odpisu pisma kierownictwa reło- Łódź, dnia 26 czerwca 24r. 


TEA 


LUNA — Pat i Patachon, oraz W 
siódmem niebie. 


Dwa doskonałe fllmy duńskie. Pośred 
nimi bohaterami obu flimów są Pat i Pa 
tachon akcia bowiem rozgrywa se w 
pierwszym filmie ra tie romansu zawiłą- 
zamego między wychowamką oberżyst- 
ki a młodym turystą. Gruby Pat i chu- 
dy Patachon odgrywają tutaj tyfko role 
drugoplanowe jako przedstawiciele vis 
còmica. Śliczne zdjęcia morza, pól i is- 
sów zwłaszcza przepiękny wprost jesi 
pejzaż morski przy świetle księżycn- 
wem „a na tle jego sylwetą tmaiztej ko- 
bioty ma skale, Jest to worost ancydzie- 
ło mod każdym wrzzlędem. 

Konrodja W siódmem niebie łączy w 
sobie momenty liryczne komiczne i me 
lodramatyczne. Bardzo kulturalnie i nie- 
zwykle wdzięcznie ułożony scenariusz 
sprawia bardzo mite wrażenie na widzu. 
Bardzo ładne są tutaj zdjęcia Kopenhagi 
oraz  wiiętnz, Seray  kmrmorvstyczie 
zlckka sząrżowame nie przekraczają gra 
nicy parodii i dobrego smaku. 


dzo miłe wważenie i wyróżniają się do- |Wolskie za Aleksandrowem. 
damio z powodzi ponurych i krwawych! Zbiórka w niedzielę o godz. 7 i pół 
dramatów którymi zalewają ekrany wy-lraro  nrzy przystamku tramwajowym 


twórnie 


kinematograńiczne, Odrobina |Łódź-- Aleksandrów. 


0—— 


R i RINO. 


wesołości i dobrego umoru jest bardzo 
cennym nabytkiem w dobie sanach po- 
wożemnej. 


Teatr mielski, 

Dziś w parku Staszica farsa „Handel 
na żony“, Szerokie pole do popisu znaj- 
dwa pp, Starska, Morska, Wołoszynow- 
ska, Znicz, Bonecki, Krotke, Mroziński | 
Krasnowiecki, 

Podczas antraktów koncert orkiestry. 


Teatr popularny. 

Dziś o godzinie 8 wieczór wznowienie 
krotochwił p. t „20 dzi kozy”. 

W piątek odezrany zostanie „Chrze- 
śniak wojenny”. 

W sobotę i niedzielę na zakończenie se- 
zoma „Oj mężczyźni, mężczyźni* Załew- 
skiego. 


Wycieczka chóru św. Krzyża. 


dużymi motorami na torze w He- 
lenowie zgłosili się dotychczas na 
stepujący zawodnicy. Roger Bou- 
heurs — Francia. Georzio Colom- 
batto — Włochy, Hans Human — 
Szwajcaria. Willy Hartwig i Ge- 
org Hohfeld — Niemcy. 

Wymienteni zawodnicy ostatnie- 
mi czasv na zagranicznych torach 
wyścigowych kilkakrotnie zostali 
zwycięzcami, wobec czero Wy- 
ścigi zapowiadaia sie nader cie- 
kawie. S. S. Union dobrze zro- 
biło. sorowadzając zupełnie nowe 
siły kolarskie, ':tóre w Polsce je- 
szcze nie sa znane. 

Zagranicznym matadorom prze 
cłwstawia sie nasz łódzki mata- 
dor za motorem p. Feliks Burno 

Prowadzenie motoru Burnego 
ej znany w Łodzi leader, Har- 
wiz. 


Śpłoszeni rabusie. 


(b) W mocy z 29 na 30 ub. m. miezna- 
ni złoczyńcy wybili duży otwór w mu- 
rze iabryłd Kaśzera przy ml. Trebackiej 
mr. 15, a następnie przez oddzłał naszy 
nowy usiłował przedostać się do skła- 
du. „Robotę'* złoczyńców usłyszeli do- 
zorcy rooni i spłoszył ich. 


OFIARY ZŁOŻONE W ADMINI- 


Zarząd chóru polskiezo przy kośc,| STRACJI „GŁOSU POLSKIEGO" 


św, Krzyża mząđza w niedzielę dnia 6 


| lipca r. b. dla członków i ich rodzin wy 
W sumie oba filmy pozostawiają bar- |cieczkę do mająku pp. Petejskich, Budy) 
f Naimam Pawel 2,2 ; 

Na kolonje letnie dla dzieci gruźliczych. į Skórnych i wener. 
| 
złp. 17.27 | 


i 


Na czerwony krzyż. 
Henryk Samulewicz 
Na tow. „Gnlazdo”. 


złp. 0.56 
złp. 2 


Kasa I gimn. B. Brauna na zakoń- 


czenie roku szkolnego 


tości 5 miljardów marek. 


Kryminalistyka i wypadki 


Tragedia niemowiąt. 

(b) Ze stawn cegtełni magistrackiei 
wydobyto zwłoki noworodka płci żeń- 
skiej. ski 
| W bramie domu nr. 4 przy w. Ceziel-| Straty wyrządzone pożarem wyitosza 
mane) znmałeziono miemowię, które ode- | Przeszła 4000 złotych. 
stano do żłobka, sprawczyń. 

W obu wypadkach policja szuka 


Pożar wlatraka. (b) W podwórzu domu nr. 138 przy ul. 
(b) Onegdaj wieczorem z niewiadomej | Kikńskiego od dłuższego iuż czasu pro-. 
przyczymy wybuchł pożar w wfatraku, | wadzono ubój psów. 
położonym przy szosie prowadzącej doj W związku z tem rolicja pociągnęta 
Rudy Pabtamsckiej. Wiatrak, własność | do odpowiedzialności Gustawa Reksa i 
Stanisława Rekła spłonął doszczelnie Teodora Bitzela. 


wraz z znaśdującem się w mm zbożem. 
Podczas ratunku poparzony został sol- 
tys osady Rzgów, Kazimierz Pirnikow- 


Psie sznycłe. 


IEWTI "TEA 
LP n . pij” SRR | A te. 
ny: F i . m 
b.ETYDKISKI | Specjalista chorób Wi. Polakowgci l i S. Tenen HM 
weneryezno i meczopie, ekon fre cy” TZ ginekolog akuszer | nezinaas 
Leczenia światłem ‘Lam mieszka obecnie p 3 
ua kwarcowa) | promie” Ul. Piotrkowska 144 Chor. wewnetrzne 
niami Roentgena. róg Ewangsllokiej. pl Piotr waka i es < RNE 4 
Zawadzka Godz» przyjęcia: od 7-2 . ! let od 5 
Telefon 25-38, Gaw Dia roi SS | Przyjm. od 5—6, | pół do mk Ż 
Przyjmaje od P—1 cd 7 Jå 


5 do 8, Dla pan 4—5, 


8388—9—z Dr. med. Xe A r nal 

pz Gustawa Zand- | CIECHOCINEK, il / DZI 46460 

: Tenenbaumowa Talong Fiii Sharoby_sRótatót 
BRAUN Choroby kobiece I. A eus? t U codas vrugią od 8 
i skuszerja x Warszawy ipoh w meldt, ! świra 


od MM=i 90 gul- 


BenodykKkta 1 


16-go *leFpnial 


(GEE 


Południowa 23 z z 3 
Specjalista chorôb Wólczańska 4 ordynuje (choraby 
r kobiece i chirur- 


dłczne) w wili 


| powróciła. 
| Przyjmuje od 5 do 
l5-ej pp. 


„Pomorzznka”' 


Przyjim = I0i pół 
i-2 402—5 
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„a-05 POLSKI” 
Lódź 
lipca 1924 r. 
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„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
lipca 1924 r 
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z bilans a opanowanie Kryzysu 


Wera watpliwości. 


tvs. franków. Nadwyżka wywo- 
że takizu tvch samych wódek ŻE 
jedna z podstaw „»owodze- EG cy "NRB" g 
„Dg. di oge: jak, je- franków; w r. 1923 ta nadwyżka 
| 7 obiawów kryzysu €ospo- Ay wozi taei An 1.004 
ogo musi być barometr bi-| ZU pare "ci 720.000 fr 
1 handlowego: Dokładnych CA Na" perz at 
rsh statystycznych o ruchi| | zk ZE. WS ay 5 Nade 
bilansu w ostatnich miesia- wał SANS zast A b z 
h jeszcze nie posiadamv. ale NA SE aa RZY bk 1002 A 
wskazówki. pozwalające 1038 hier: a bc 6755 tys 
przybliżeniu go ocenić. Sto- pk "sag o CE. PIR 
Ape oe paie AAE T AN 18.183 CNOTA wartości 1.185 
| Wez e aein ministerstw ie | e. franków. Nadwyżka wywozu 
*sarbhv, Chcemy tu zwrócić uwa- aha butelkach zmalała 
xe na słówne wnioski które wy-j>P"YVMsUu w or NE 
łauiaia sie z tego operatu, a które Eae bardziei. bo do iednei trze- 
Cl. 
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| Przecietna dzienna przywozu. któ 


| 


ra wynosiłą w II! kwartale 1923 
roku — 507 wagonów, a w IV-ym 
kwartale 468 wagonów — w I[-vm 
kwartale 1924 r. wynosi 629 wa- 
zgonów. Jest to wzrost przywozu 
bardzo znacznv. który musi bu- 
dzić niepokój a równowaege bilan- 
su handlowego. O ile zaś chodzi-0 
wywóz w l-vrm kwartale r. 1924. 
to przeciętna wynosi 531 wago- 
nów. Przeciętna ta iest lępsza. niż 
w IV kwartale 1923 r, ale zorsza 
niż w III kwartale tegoż roku. 

O ile można sadzić na podsta- 
wie powyższych danvch. to sta- 
bilizacia marki i wprowadzenie 
złotego odbiia sie wieceł na wzro- 
ście przywozu z zagranicy. aniżeli 
na zmniejszeniu wywozu. 

Z drugiei jednak strony iuż bi- 
lans handlowy w r. 1923. mimo 
pomyślnych ostatecznych rezul- 
tatów. krył w sobie pewne niebez- 


|Polityka Kredytowa 


Banku gospodarstwa krajowego. 


Kredyt towarowy pod zastaw surowców i pół- 
fabrykatów. 


Na ostatniem posiedzeniu rady|rów, które należałoby rzucić ua 


gospodarczej w czasie omawiania 
kryzysu w przemyśle, wicemini- 
ster skarbu Klarner omawiał ak- 
cję kredytową Banku Gospodar- 
stwa Krajowego. 
Mówiąc o kredytach towaro- 
wych, p. wiceminister powiedział 
W Banku Cospodarstwa Knajawe- 
go otwarto kredyt towarowy który 
udzielamy ma być na półfabrykaty i 
surowce, wyiątkowo zaś tylko na to- 
wary gotowe chodzi bowiem o to, 
aby towary gotowe były rzucanę na 


rynek, znajdują się nie tyle w ma 
gazynach fabrycznych ile w ma- 
gazymach kupców całej Rzeczypo 
spolikej i że najpierw te właśnie 
zapasy, nagromadzone w okresie 
spadku waluty należy ruszyć i 
spławić, a wtedy zapasy z maga- 
zynów fabrycznych same ruszą, 
Kupcy zaś — o ile wiadomo — z 
kredytu towarowego w Banku 
Gospodarstwa Krajowego korzy- 
stać nie mogą. 


maia ważne znaczenie dla całejj "X: | i 
sytuacji skqrbowo - zospódar|, W > 1923 A 
Sza] w porównaniu z r- 1922 wzrósł 


Na pomyślny stan naszego bi- 
inysu w r. 1923 wpłvneły dwie o- 
koliczńości: 

Nainierw okupacja Ruhry. stwa 
Tzaluca niezwykle pomyślne kon- 
iumtciury dla wywozu z Polski, a 
pastopyłe wzrastalaca jnilacia pie 
maądza papierowego Pierwszy 
czymnik wwydatnił sie bardzo wv 
raźmie w marcu 1923 r.. zdv Wv- 
wóz z Polski przedstawiał war- 
tość 112.6 miliona złotych. w po- 
równaniu 94.1 miliona w miesia-; 
cit ponszednim. Co do drugiego, 
€zviinika. ta dziąłanie jego stale 
się bardzo w!docznem. dy cho- 
dzi o wywóz takich artvkmów. 
jak artykuty tekstvlne. który ch) 
eksport nabiera większego rozpę- 
Gu miesiacach letnich i jesićn- 
pvch 1922 roku. gdy matka pol- |" 
ška zaczęła silnici spadać. a zaś 
zdowiu jest słabszy w merw- 
szych pieciu miesiacach 1923r. 
rzy wzgelędnei stabilizaci; mar- 
ki. We wrześniu wywóz tych ma 
teriałów ogromnie, sie wzmara Í 
osiąga swoje maksimum. jednak. 
mimo pastęr'uąacci naprzód depre 
cjacii marki, obiiiża się w listopa- 


| 


w 


dzie i grudmiu:1923:r. 
Ten estati punkt zasługuje na 
baczną uwagę: Oto na podsta- 


wie cyfr. dotyczacych wartości 
naszego wywozu w r. 1923. mó- 
Żna dojść do wniosku, że nadzwyv 
czainie silna denreciacia marki 
polskiej z Końca 1923 r. nie wv- 
wołała wzrostu wywozu. 

Nzrost wvwozń. który nasta- 
pit w 1923 r. — to przedewszyst- 
kiem wzrost wywozu surowców 

półfabrykatów. natomiast wv- 
wóz gotowych produktów. wzglę 
cme a nawet ìi bezwzględnie ma- 
leje: w 5 miesięcach 1922 r. wv- 
wieziono gotowych produktów 
przeciętnie miesięcznie za 428 
miljona złotych. w 1923 przecie- 
tnie. za 36.1 miliona złotych. U- 
trzymanie się równowagi bilansu 
handlowego zawdzięczamy nicia- 
ko żywiołowym  pierwiastkom: 
iest wiecei Środków  spożyw- 
czych. wzrasta wvcinamie lasów. 
wiecej wvywozimv surowców | 
półfabrykatów. Natomiast w pa- 
rze z tem nie idzie już w 1923 r. 
zdobywanie na większa skale 
rvtków zbytu przez przemysł 
przetwórczv. przez przemvst we 
właściwem tego słowa znacze- 
mm. Preciwnie. w więlu wypad- 
kach wzrasta ogromnie imrort 
zobowi produktów przemysło- 
wych. Pod tym wzgledem niektó- 
re cyfry sa nawet niepokoijace. 

W r. 1922 nadwyżka wywozu 
ziemniaków  Siuszonych | płat- 
ków nad przywozem wynosiła 
201.453  centnarów. wartoŚci 
2,620.000 franków złotych: a nad 
wyżka wywozu ziemniaków w 
stanie surowym 1,412,875 centna- 
rów, wartości 4.240.000 franków 
złotych. Nadwyżka ta wvnosi w 
r. 1923 dla pierwszej kategorii 
33,966 centnarów + 4.340.000 fr. 
zt. dla drugiej 1312758 <centna- 
rów. wartości 3.940.000 franków 
złotych. Jest więc wzrost nie- 
wątpliwy: Ale nadwyżka wywo- 
zu wódek. likierów ; t. d. w becz- 
kach w r.1922 wynosiła 9.432 cen 
tnary. wartośc 3.080.000 fran- 
ków złotych. natomiast tei nad- 
w yfi w r. 1923 niema. a jest nad- 
wyżka przywozu. wvnosSzaca 
1016 centiarów, wartości 299 


OO Z 


pieczeństwa z powodu zmniejsze” 
ta sie wywozu wwvrobów voto- 
wych w całym szeregu załezi pro 
dukcji. 


wywóz cukru, mianowicie z 478 
tys. centnarów na 937 tys. centn. 
Jest to jedna z najpoważniejszych 
pozycji naszego bilansu handlowe 
go, Lecz równocześnie nadwyżka 
wywozu czekoladv i kakao z cu- 
krem spadła z 960 centnarów na 
15, konfitur, cukierków z 1474 — 
na 173. 

Podobne obiawv widzimy i w 
zakresie eksportu no- maszvn tkac 
kich. co do których istniała nad- 
wyżka wywozu w r. 1922, a zmie- 
ti się na nadwyżkę przywozu. 

Nadwvżka wywozu tkanin Kre- 
ionowych wynosiła w roku 1922 
119.000 centn.. zaś w r: 1923 przy” 
więziono więcej niż wywieziono. 
| Można jeszcze stwierdzić wzrost 


reczna starać sie o mobrawe bhi- 

lansu handloweto. Ta tvlko droga 

możemy ovanować przesilenie i 

podtrzymać równowagę skarbo- 

wa: 
St. A. Kempner. 


Cezy l'fra henzy nyu nas 
i gdzieindzigj 
litr benzyny E~ sztuie we Ira» 
xach szwaicar« E. 


przywozu wvrobów galantervi-| \V Polsce 2.50 

nych zabawek į całego szeregu in] We Francii 2.08 
nych artvkułów. co wszvstko do-| Turcji 206 

wodzi. że nasza produkcia prze-| Lzechosłowacja 1.85 
mysłowa nie umie nadażyć za pos] Węgry 1.67 


Szwajcaria 1.64 

Portugalia 1.62 

Belgia 1-58 

Hiszpania 1.55 

Niemcy 1.52 

Austria 1.44 

Anglia 1.43 

Norwegia 1.36 

Serbja 1-30 

Dania 1.01 

Rumunia 0.59 

W Polsce benzyna podobno dla- 
tezo jest najdroższa. że mamy jei 
nadmiar i kilkadziesiat nrocent oro 
dukcji musimy sprzedawać zagra- 
nice po cenie o 50 procent niższel. 
niż cena na rynku wewnetrzny. 


BARK 
onólewn=Przenysłowy W £ i 


zawiądamia, iż wypłaca dywidendę 


pytem wewnetrznymi. 
Przypatrzmy się obecnie nasze- 
mu handlowi zagranicznemu w r. 
1924. Statystyka głównego urzę= 
du stat. za m. stvczeń podaje war- 
tość przywozu na 80,850.000 zło- 
tych. a zaś wartość wvwozti na 
96.816.000 złotych. Jest więc prze” 
wyżka w wwvsokości 20 procent. 
Ale miesiąc styczeń uchodzić musi 
poriekad za nienormalny z DOWO- 
du trudności transportowych. o- 
broty w nim sa zmniejszone. Po- 
wino to dotyczyć obvdwu stron 
bilansu. Niemniei iednak zmniej- 
szenie się ilości wywozu jest cha- 
rakterystyczne. Co prawda wzra- 
sta wvwóz cukru. natomiast 
zmniejsza sie wywóz drzewa: — 
Wywóz żelaza z 26.393 tonu prze- 
ciętnie w r, 1922 w styczniu spa- 
da na 4.526 toni. wywóz tkanin 
bawełnianych z przecietnej miesie 


cznej, wyvnoszącei w r. 1923 —977 . za 1923 rok 
tonn spada na 648 tonn. tkanin złed akcji 1.000-markowych I-VII- 
przędzy czesankowej ze 154 tońn|emisji po Mk. 10.000.— 


miesięcznie na 7 tonn: wzrastajed akcji 1.000-markowych VIH- 
przeciętna wvwozu celulozu z emisji po ME. 2.500.— 13—1 


A 


336 na 849 tonn. a wywóz papie- DAT 

ru ji wvrobów z panieru sna zi 

przeciętnej 438 na 30 tonn. Prze-{ 

cietna wartość ogólna Wy wozu w prze am 

roku 1923 wynosiła miesięcznie 

09632 tys. złotych. w stvczniu 

1924 r. wynosi 96.818 tys. zł. kamienicę w Poznaniu, poło- 
Pomyślny bilans handlowv ijest|żoną za złp. 500.000, wzglę- 

też wywołany zmniejszeniem się ; dnie zamienię na gospodarstwo 

wartości przywozu Przeciętna w | lib kamienicę w Niemczech. Infor- 

r. 1923 wynosiła 93.040 tys.. w Sty | macji udziela codziennie od godz. 

czmiu 1924 r. 80.850 tvs. zł. 6—7 wiecz, A, Szwalbe, Kilińskiego 


Cyfry te wymażaja wyjaśnienia. | Nr. 175 u p. Lilge. 303-3 
Wartość przywozu obniża sie 0- 
czywiście wedłig cen ŚwWiato-|Ładny, ciemny, modny, prawie 
wych. które nie podlegaja znacz- nowy 


niejszym wahaniom, zaś wartość 
wywozu normuje się wedłue cen 
wewnetrznych. które bardzo zna- 
cznie. liczac w złocie. wzrosły w 
ostatnich czasach. Owóż czynnik 


JoKÓJ SLOŁOW 


ten osłabia znaczenie aktywnego |tanio do sprzedania, Nawrot 32 
bilansu. Zreszta miesiac styczeń jm. 18. 6370—3—Z 
nienormalny. iak wiadomo. pod f=- 


wzgledem komunikacvinym — nie 
był jeszcze miesiacem stabilizaci 
waluty, A więc stabilizacja na H“ 
del zagraniczny w tym miesiącu 
wpłynąć jeszcze nie mogła. 

Natomiast statystvka kolejowa 
która obeimnie już miesiac kwie- 
cień. iakkolwiek niedość ścisła. 
pod pewnym wzgledem charakte- 
ryzuję stosunki. 

e się z niej, Że w 
szych 4 
wyraźnie 


AWE 


świeżo paloną we wtorki 
i piątki, zarówno w Wy- 
borowych jak w najtań- 
szych gatunkach polecają 


K 


pierw-|Brącia IGNATOW:CZ 


miesiacach wzrósł bardzo 


DIZYWÓZ Z ZAST „nicy [Piotrkowska 96. Tel. 8-33. 750-2 


rynek co przyczyni się do spadku 
drożyzny. 


Wiadomość ta wywoła w sfe- 


` ; rach przemysłowych łódzkich nief 
Wobec tezo byłoby rzecza ko-|. 


chybnie zdumienie. a może nawet 
wesołość. Kredyty towarowe w 
ten sposób udzielame, będą bo- 
wiem radykalnym Środkiem na 
zduszenie zipiącej jeszcze produk 
cji włókienniczej. Jeżeli bowiem 
przeniysłowiec jakiś chce jeszcze 
pracować, nie wolno mu starać 
się o kredyt towarowy, gdyż mu 
siałby zastawić cały, szczupły zre 
sztą we wszystkich wypadkach, 
zapas surowca j przędzy. Kredyt 
otrzyma tylko ten. kto unierucho 
mi fabrykę, zastawi magazyn si- 
rowców. Gotówłkkę z kredyim bę- 
dzie mógł z powodzeniem puścić 
na pasek dyskoniiowy. 

Polityka taka ma spowodować 
spadek cen towarów gotowych, 
pod zastaw. których nie bedzie mn 
żna otrzymać gotówki. 

Pan wiceminister zdaje się ej 


Zabieranie przemysłowi surow- 
ców i półfabrykatów pod zastaw 
pożyczki w chwili, gdy przemysł 
cerpi na brak surowców, nie mo 
gac nabywać ich w dostateczne: 
ilości, zakrawa na kpiny z akcji 
kredytowej. 

Choćby nawet ktoś chciał wy- 
maleźć sposób na umiemożliwienie 
przemysłowi korzystania z kredy 
tu towarowego, to lepszego nie 

wynalazłby. 

` zatem pam wiceminister Klar 
ner stwierdził, że dzięki akcji 
Banku Polskiego stopa procento- 
wa w bankach prywatnych ma- 
leje. 

Szkoda, że nie powiedział, w ja 
kich to bawkach została stopa pro 
centowa obniżona. W Łodzi bo- 
wiem nic o tem ùe wiedzą. 

Wywody p. Klarnera nazwać 
możnaby okolicznościowem prze- 
mówieniem- całkowicie  nieprze- 
myślanem i wvsgłoszonem dlate- 
go tylko, że trzeba było coś po- 


wiedzieć o tem. że zapasy: towa- | wiedzieć. 


x 


Rynek pieniężny. 


Warszawska giełda arzędowa. 


WARSZAWA 2 go lipca (Pat). — Na 
dzisiejszej gieldzie urzędowej notowa 
nia były następujące: 


GOTÓWKA. 


Dolary 5.185 
Kor. czeska 15,27 
Funty ang. 22,45 


CZEKI. 


Belgja 23.40 

Holandja 194.95 
Londyn 22,45 

N. York 5.185 

Paryż 26,65 

Praga 15,27 

Szwajcarja 92,30 
Wiedeń 7,31 

Włochy 22,31 

8 proc. pożyczka złota 7,10 
Bony złote 0,75 
Miljonówka 0,56 
Pożyczka dolarowa 2,40 


4 i pół proc. listy zastawne 
ziemskie 20,50 


5 proc. obl. m. Warszawy przed- 
wojenne 15,00. 


4 i pół proc. obl. m. Warsza- 
wy przedwojenne 12.75 


Gieta akcjowa. 


Bank Dyskontowy 4.%0--5,40 

Bank dła Handlu i Przem. 1.45—1.65 
Bank Kredyt. ]—,15. 11 em. 0.65—0.75 
Bank Przem. Lwow. 0.25 
Bank Tow. współdzielcz. 5. 
Bank Zachodni 1.60—1.55 
Bank Związku Sp. Zar. 4.05—4—4,05 
Bank Zw. Ziemian 0.30 

Cerata 0.25 

Kijewski 0,23 

Puls 0,57 

Spiess 0,90 

Elektryczność 1,25 

P. T. E. 0.17—0,19—0,18 

Sila i Światło 045—044 

Ostrowite 1.50 

Chodorów 350——3,6$—3.51 

Czersk 0,45—0,40 

Częstocice 1,60—1,65 

(iosławice 1,.40—145—1.1 

Micirałów 0,40—0,45 


10 


Cukier 3.05—3.20—3,15 

Firley 0,40, 7 em. 0.33 

Łazy 0,14—1.11 

Węgiel 3,25—3.45—3,40 

Nobel 145—155 

Lenartowicz 0,15— 

Cegielski 0,50—0.56 

Fitzner 350—3.60—3,55 

Lilpop 0.46—0,50 

Modrzejów (3) 4.30—4.40 (5) 1,40 
Norblin 0,42— 0,47 — 0,44 

Ortwein 0.25 

Ostrowieckie 5,75-—6.10—5,95 
Parowozy 0.32—0.28 

Rohn i Ziel. 0,30 
Rudzki 1—1.05 
Starachowice 2,14 
Trzebinia 0.75 
Ursus 1.05 
Zieleniewski! 0.60 
Konopie 0.65 
Zawiercie 30-—29—38 
Żyrardów 61—58—59 
Borkowski 0,89—0,91 
Skup skór 0,16 
Żegluga 0,24 
Haberbusch 4.95—4,40 
Spirytus 1.10—1.30—1.25 
Tepege 2.25 


Mońcówe notowania W TUNNI 


Zamknięcie gie;dy 


445 


-2,30 


2:21 


000 


ZURYCH, 2 do lipca (Pal), — Dzi- 
siaj notowania syty następujące: 

Holandia 11,60 
Nowy-|ork 81 75 
Londyn 04a 
Paryż 2,3 
Medjolan 24,10 

„, Praga 16.52 5 
t udapeszt 0,0069 
Sofja 49 
Wiedeń 0.0079.17 


Urzętowa oiełda nidńska, 


GDANSK, 2go lipca (Pat) — Na 
dzisiejszem zebraniu giełdv <4dańskiej 
notowano w duldenach rdaństkich: 

100 marek rentowych 154 505—109.09F 
100 złotych polskich 11155 = 114,95 
100 dolarów 579,42 —982,67 


Teiegraficzna wypłata na: 


Berlin 157,904—188,596 
New-]erk 307.50—550.20 
Zurych 132.,75—105,45 


Warszawa (100 zł) 110.85—11 1.40 


Nr. 180 


otwarte latem i z'mą. 


Hąpiele stalowe, minernino i 


8 3 — OŁOS m 192. 
kwasu węglowego. 500 metrow nni 
morzem, Położone w punkcie widnym i w 


Światowe Kąpiele Elster: błotne E"=--" 


<piesznej: u Wroclawia, Gdańska, Hamburga, Kolonji, Frankfurtu n. M, Monachjnm korjerem przes Plauen. Kąpiele radium i hale wdychania, koracje picia, źródła soliglauberskie, inbalatorjum 
medyczno mechaniczny instytut, wsp aniałe kąpiele powietrzne i wodne. wyjątkowo duża łąka do spoczywnnis, place na tennis it. d. dla chorych na serce, nerwy, podagre, renmatyza, anemje 
błednicę, choroby kobiec, ogólne osłabienie, żołądek, nerki, wątrobę, chorobę cukrową, otyłość. Żądnicie pisma kapielowezo Nr. 36 1 informacji od dyrekcji kąpieli Elster i w biurach podróży. 245 


|AGDREPOGOAGDRAGDACDAGOMNEDNI 


$ WEZWANIE. 


BILANS 


Tow. TekKstylnego W. Inlender w Łodzi Sp. Afcyjna 


gł 
H 
Q Komisja Sądu Polubownego pry Centrainem Stowarzy- (M 
na dzień 31 grudnia 1923 roku: g) szeniu Kupców i e ojewództwa Łódzkiego 3 
M wzywa p. Michała da, Narutowicza 35, do bez- 
STAN CZYNNY. STAN BIERNY, fæ względnego pr się na rozprawę sądową w dniu 6-ym A 
- m lipca: bi. iedzielę, | : : 
Kasa — —  —IM. 2.523 292 524.— || Kapitał Zakładowy — |M. 15.600.000.— | i) mie i M. Kujalnikiem z Warszawy, x die: A 
Towary — —  —|.„ _ 985.114.290.600,— || Wpłaty Akcjonarjuszów — 904 RE O W razie niestawiennictwa, będziemy zmuszeni zastoso- $ 
ROME = = —j 1.179.000 000.— Paco = w "| A j, pik, yg weć przeciwko p. Michałowi Milibandowi art. 14 Reg. Sądu HM 
Dłużnicy — — —|, 15.624.074.621.— || Akcepty —  — =j. jod Nna Geane Polubown., t. j. wykluczyć firmę jego z listy członków Sto- 
Wasi = = Fae | 4 169.050 000 — Ra Ye zj 4 u: "poi D warzyszenia oraz takowe ogłosić w prasie. P 
Weksle = — —|, .169.950.000.— ożyczki — = mg 3 „OUU.UUU — 
Nistsehońnśi | — AZ | 574.888.885 — n Bp pN 2 E i 70.577.890.870.50 S 6363—-2-z Komisja Sadu Polubownege A 
Ruchomości — =j, 138.576,487.-- || Czysty zysk — —|, 2.120.915.883. przy Centralnem Stow, Kupców i Przemysłowców 
+2 fabtyki —|, " ee B Województwa Łódzkiego, R 
aszyny, — —  —|, 011.513.— 
Oddziały =. —|. 70817 890870.50 MCONGCGONCONGOMINMCONCGDNGONGOM 
Rad. Dyr. Kol. Zel. —| » 290.055.950— F 


M. 1.080.575.545.831.50 
I A oe ae 1 


M. 1.080.575.543.831.50 B I i pracującyna wymó- 
wionych posa dach 


Rachunek zysków i strat. pracownicy biu s PC ° 
WINIEN. MA, _|rowi i handlowi TEES TUJGIE SIĘ 
j su  —  —|M, 570.823.506.301.3 k. ze sprzed, towarów |M. _598.979.330.525,49 
Rotsty Ogólne SUE 25.400.319.188.72 D aa EE dj 464.410.847.60|W Sfowarzyszeniu Handlowców Polskich — Piotrkowska 108 
Czysty zysk = wabi 2.120.915.883,— | w godzinach od 12 do 5 i od 5 do 9 wiecz. 15— 1 
M. _ 599.443.741.373.09 i 599.443.741.373,09 || 7 
. : Zarzad Towarzystwa Niesienia 
Podział zysków. a ATZYSWA k 
Kala: sołówz M. 212.000.000,— Pomocy Głuchoniemym 
Amortyzacja: E 
nieruchomości 28.744.885,— składa niniejszym 
ruchomości 13.776.487 — P g 
mais | 24480513— " 67.001.885.— serdeczne podziękowanie 
ek pe pająk 25.000608 wszystkim Paniom i Panom, którzy okazali tak owocną 
apea pracownik. 2 212.100.000.— współpracę = organizowania „Dnia znaczka“ w dniu 
Przeniesienie na rok 1924 z 1.004.913.998.— 24 czerwca r. 00—1 
M. 2.120915.883.— 
T ere | 0 o mh 


i dobre, okazyjnie 


Lokalu handlowego Pianino 
niewielkiego | sprzedag lub pod 


w pobliżu Piotrkowskiej (przyległy pokój mie- „Zaraz: do Adm 
szkalny pożądany) poszukuję. Zgłoszenia do| << 


Głos 9—1 
„Głosu sub. „Liber“ ROW ji 


[4 

Ważne dla lokatorów. 

Towarzystwo „LOKATOR'" podaje 
do ogólnej wiadomości lokatorów m. Ło- Į k 
dzi, że z dniem 1-go lipca r. b. rozpo» | > 
częło w swym lokalu przy ul. Andrzeja | Ķ 
~ 11, przyjmowanie wszelkich należ- 
ności. związanych z komornem, dla 
bezzwłocznego przekazania takowych 
pocztą właścicielom domów. 


s 


ortepiany, Pianina, 
isharmonje. 


ia FDD 


F 
F 


ET- 2 


a» Łódzki Związek śpiewacki ; 


94—1 z f 

4 arząd : R | B e nn ny 
edajemy na 

DNIA 2 LIPCA i AS LOUZEP MANNETOESANDTETGIN | aosstmet ir: 

b godz. 9 i pół rano na placu Kościel- Karol Koischwiiz W sobotę, dnia 6 lipca r. b. odbędzie się 


Doberman 


(bronzowy) 6-cio 
miesi ęczny do 


sprzedania 
Kuli 


ilińskiego M 52, 
pralnia od 7—8 w. 


—5 


nym, wysiadając z tramwaju NM l, zo- 

stawiłem paczkę, zawierającą 400 zł, 

które stanowią miesięcząą pensję 5-ch 

nauczycieli, listę płacy i książkę pro+ 

tokółów szkoły. czciwy znalazca ze- A 

chce takowe zwrócić za wynagrodze- 

niem do W. Kajzera, Gdańska 1 Eg 5. A 
408—] 


Sklad foriepianów í pianin 

Łódź, ul. Moniuszki 2. Tel. 24-72, 
ERARE Z MANNA BO WIRRIĘCA. 
TABORETY. ETAŻERKI. Podstawki szklane, 


w ogrodzie Związku przy wi, Piotrkowskiej 243, 


Koncert - podwieczorek 


na który zapraszamy Szan.członków wraz z ro- 


Potrzebne F si zę dzinami. W razie niepogody koncert odbędzie piaseckl Jakob zgn 
z : — się w sali. Gospodarz Związku. t pił paszport nie 
A N. B. W sobotę, dn, 5 lipca bicie świń (Schweine- z 
Keti ar Ki Plac Sportowy 5 BE Ee Mi a rie roget Pairi 

: j Poznański, 

4 4 R è te 

do pończoszarni S. Hermana. Zie- elenów x R AŻ Union aszyna do pisa» tia , wóch młodych 
Mug Nr. 29. 416—3 H S À 39 d Hauka | WyChoW, M nia „Undewood* sęsosdejciowyć | sapatyczugoh 
13 AGE bsolwentka uni-|W dorrym stanie pó skład obn- | PSÓW, izrael., lat 
| | wyj Ia gęrtytetn war |G opa ił moa | pia H, Herschtok | droga poznać dwie 
f W niedzielę, d. 6 lipca 1924 r. o godz. 4 po pol. | zawo ac se * 00.5-k Piebtowikcą - 405. Mode. „inteligent. 
7 s . e + |sie B8-miu klas. Za- sð A= u leE ne, z i rej, Za- 
| i dziny, 
i A Pierwsze Wielkie Międzynarodowe 05:57.85: Poaty i prai | intarsy handlowe | ass” ode 
SEA 680—1—n] Poszukiwane fklep spożywczy A at aay Pa 
; ekeji angielskiego ndentk do sprzedania | tografje po rig 
ES OFRONI z ciel LS ranea Hupakka z, | atomowe: | nia aś „fo 
do wydzierżawienia! Wiadomość: za dużymi motorami. najnowszą metodą |jomością języków | sogndrowska 47, | ważnie”. _ 86-1-d 


udziela urzędnicz- | angielsk i fran 
ka banku Adres: ie g dła - 
Szkolna M, 8 m. 8| goletnią praktyką 
II piętro, front, Za Biurowa, poszukuje 
stać w domu od] pogądy, — Oferty 
9 do 11 przedpoł. | sub. „Letter 211 
i od 9—10 wiecz.jw Adm. „Głosu* 


Ferma Rolnicza w Czarnocinie; 


Startują: 
przystanek kolejowy „Wolborka* Ą h ] 
a. [8 ensen 
0U ou -Francja -Danja 


mieszk. 5. 407-l-ħ jpragaona goraco 

zlotych po- tkliwego wczu- 
2.500 szukuje do | <iaizraelitka lat36 
dobrze prosperu- 


zapoznałaby się 
jącego interesu | £ człowie kiem Wy- 
przemysłów ego, 


ksztalconym, Ofer 
ty do „Głosu* pod 


Na raty 12 miesięczne, Na raty 


Meble tanie 


PAWR Bene bANOEunaw 
BUTIN Oro 


401 — 1-n 


Kupno i sprzedaj 


Kupuję meble, 
AA. f wiih a futra 


400 1-pp 
relęiniarka ruty= 


nowaną do cho 
rych, przyjmie dy- 
żury lab na wyjazd 
Ochrona kobiet 


oprócz procentu 
posada zapewnio- 
na. — Oferty pod 
„Posada“ 4U5—2-h 


Doniesienia 1010. 


„Jednego serca“ 
Lokale, MIESZKODIA 


o wynajęcia 2 ła 
l dne pokoje z odr 


modne i stylowe. Sora sofa ode dla bielganiarki" | przybiąkała sę | mie jeden mate 
z y $ > , Plac ` À wilczyca, Prawy | być umeblowany. 
Całe komplety oraz pojedyńcze przed Biegi sprinterowskie z udziałem najlepszych miejscowych jeźdźców. zryte Łażnikł 261-4-PP | właściciel może Olerty de. MI, 
eż sea arek H naapa sanaan —— Benedykta +8, _ lody człowiek po odebrać za Zwro» | „Głosu“ pod „H K“ 
ek Asa e a A asia i Gd Szczegóły w programach. — Podczas wyścigów przygrywa orkiestra 217—5-K ih szukuje pracy a oai x pokoje z kuch- 
CAKRAM j ŁR U waga Udzielamy |$ Bilety wejściowe po zł, 2.50,— (uozn. zł. 1 50) siedzące od gł. 5— do a wucy:|w zakresie kel- | Śelniana Z TP 2 nią w centr. l p. 
gwarencji ze solidne wykonatie, _ 874 nabycia w przedsprzedaży w firnie „Meteor“, Przejazd 16, W nie- H lindrowy z bie- | nerstwa, może być UA | tront, odstąpię lub 
i RSS, Ex i dzielę do godz. } przed poł. w lokalu S. 8, „Union“ Przejazd 7. dami sprzedam. — | na wyjazd, Oferty [gra szpic bia: | zamienię za tukie z 
Franciszek Krzyżowski i $-Ka w z Wiadomość: An- do Glosu Polskie» - w Oaprogadaii w Warszawie: Wia. 
7, a$ z tar. 5 GETZ. ja 54, od 6—8]$0 poc ni i izan- 
KOOI ona R poda, ui Tae a, 2 5-5k R 6585— 1 —pp niem: Mitsza 51. ska 91 m. 24, 


kowskiedo N 7, przy Górnym Rynku 


Redaktor i wydawca Marceli Sachs. 


J 


E 
W drukarni „Głosu Polskiego" Piotrkowska 86 
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Redaktor odpowiedzialny Władysiaw Magalski. 


